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Sztandar przechod
ministra przemysłu ciężkiego i ZG ZZM 
ołmmała Stocznia Gdańska
Moeani« Gdańska im. 

Lani«« aa zajęci« I miej- 
oc* w« * współzawodnictwie 
irti-fdty »toczniami produk 
eyj«yiwi Zjednoczenia Prze 
myału Okrętowego za rok 
1974, otrzymała »ztandar 
przechodni ministra prze­
mysłu ciężkiego i przewo­
dniczącego Zarządu Głów­
nego Związku Zawodowe­
go Metalowców. Uroczys­
tość przekazania sztandaru 
odbyła się w Teatrze „Wy­
brzeże” z udziałem wice­
ministra przemysłu ciężkie 
(go Zbigniewa Sopczyka o- 
raz I wicewojewody gdań­
skiego Jana Mariańskiego.

Drugim ważnym punk­

tem uroczystości była de- 
kopacja pracowników Stocz 
ni Gdańskiej dalszymi od­
znaczeniami państwowymi 
przyznanymi z okazji Dnia 
Stoczniowca i Święta Od­
rodzenia PRL. Dziesięć o- 
sób otrzymało Krzyże Ka­
walerskie Orderu Odrodzę 
nia Polski, 26 — Złote 
Krzyże Zasługi, 94 — Sre­
brne Krzyże Zasługi, 1 — 
Brązowy Krzyż Zasługi. 
Ponadto wręczono brązo­
wą odznakę „Za Zasługi w 
Ochronie Porządku Publi­
cznego” oraz złote i srebr­
ne odznaki ..Zasłużonym 
Stoczni Gdańskiej”.

(sta)

Po zastosowaniu weta przez USA

Oświadczenie 
Ministerstw Spraw Zagranicznych
DRW i RWP

Polityka zagraniczna 
DRW — to polityka pokoju 
i przyjaźni z wszystkimi na 
rodami — stwierdza oświad 
czenie Ministerstwa Spraw 
Zagranicznych Demokraty­
cznej Republiki Wietnamu, 
opublikowane 13 bm. w Ha 
noi.

Dokument głosi, iż DRW 
gotowa jest nawiązać lub 
rozszerzyć stosunki dyplo­
matyczne z wieloma kraja­
mi, rozwinąć współpracę 
gospodarczą, naukową i te­
chniczną oraz nawiązać kon 
takty kulturalne ze wszyst­
kimi państwami na zasa­
dach wzajemnego poszano­
wania niepodległości i su­
werenności, równości i wza 
jemnych korzyści a także 
pokojowego współistnienia. 
Demokratyczna Republika 
Wietnamu opowiada się ró­
wnież za normalizacją sto­
sunków ze Stanami Z jedno 
czonymi w duchu porozu­
mienia paryskiego. Rząd 
DRW jednocześnie ostro po 
tępił stanowisko USA, któ­
re korzystając z prawa we 
ta przeciwstawiły się przy­
jęciu Demokratycznej Repu 
bliki Wietnamu i Republiki 
Wietnamu Południowego w 
poczet członków ONZ. De­
mokratyczna Republika 
Wietnamu jest przekonana, 
że sprawa przyjęcia DRW i 
RWP do ONZ, która będzie 
rozpatrywana na 30 sesji 
Zgromadzenia Ogólnego Na 
rodów Zjednoczonych spot­
ka. się z poparciem większo 
ści państw członkowskich. 
Jednocześnie — głosi oświad 
czenie ■— naród wietnams­

ki i rząd Demokratycznej 
Republiki Wietnamu wyra­
żają głęboką wdzięczność 
narodom i rządom bratnich 
krajów socjalistycznych i 
innych państw, które po­
parły wnioski DRW i RWP 
w sorawie przyjęcia ich 
do ONZ.

Jak poinformowała po- 
łudniowowietnamska agen­
cja „Wyzwolenie” w Sajgo- 
nie opublikowano oświad­
czenie Ministerstwa Spraw 
Zagranicznych Republiki 
Wietnamu Południowego, w 
którym ostro krytykuje ono 
politykę Stanów Zjednoczo 
nych wobec Wietnamu.

Naród wietnamski — 
stwierdza się w dokumen­
cie — jest przekonany, że 
narody, postępowe siły oraz 
bratnie rządy we wszyst­
kich krajach świata potę­
pią akcję USA i zdecydowa 
nie udzielą poparcia spra­
wie przyjęcia obu państw 
wietnamskich w poczet 
członków Organizacji Nar o 
dów Zjednoczonych.

(PAP)

osiedzenie
Biura Politycznego KC PZPR
i Prezydium Rządu

Biuro Polityczne i Pre- biorstw nie wykonała ied- 
zydium Rządu na współ- nak w miesiącu liipcu pia­
nym posiedzeniu w dniu nowych zadań. Biuro Po- 
13 bm. zapoznały sie z lityczne i Prezydium Rzą- 
przebiegiem i rezultatami du zaleciły szczegółowe 
przyjacielskiej wizyty człon zbadanie orzyczyn tego sta- 
ka Biura Politycznego KC nu rzeczy i podiecie nie- 
KPZR. przewodniczącego zbędnych kroków gwaran- 
Rady Ministrów ZSRR A- tu.iacvch rytmiczną reali-
leksieia Kosygina. Z zado­
woleniem stwierdzono, że 
rozmowy I sekretarza KC 
PZPR Edwardą Gierka i 
prezesa Rady Ministrów 
PRL Piotra Jaroszewicza z 
przewodńiczacym Radv Mi­
nistrów ZSRR Al eks i ej em 
Kosyginem potwierdziły 
oelna zgodność poglądów 
PZPR i KPZR oraz rządu 
Dolskiego i rządu radziec­
kiego we wszystkich spra­
wach. Zaakceptowano pod­
jęte w toku tej wizyty 
wspólne ustalenia. Podkre­
ślono. że stanowią one ko­
lejny. ważny krok na dro-

zację zadań planu we wszy 
stkich zakładach. Zwróco­
no uwagę na konieczność 
ut r w a le n i a d y n a m i c an eg o 
wzrostu produkcji, a zara­
zem lepszego dostosowania 
jej struktury, do potrzeb 
rynku wewnętrznego i ban 
dlu zagranicznego.

W dziedzinie inwestycji 
zalecono dalsza koncentra­
cję robót na obiektach.prze 
widzianych do uruchomie­
nia w roku bieżącym i w 
pierwszej połowie roku 
przyszłego. Niezbędne jest 
również zwiększenie wysił­
ków załóg dla możliwie

dalszego postępu w tym 
zakresie. Dobre rezultaty 
przynoszą również nrzeds ię 
wzięcia majace na celu po­
or awe pracy transportu 
Podkreślono, że należy w 
dalszym ciągu koncentro­
wać ’uwagę na przewozach 
towarów majacvch podsta­
wowe znaczenie dla gospo­
darki narodowej.
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Delegacja 
amerykańska 
na Krymie
Przebywająca w Związ­

ku Radzieckim delegacja 
Izby Reprezentantów Kon­
gresu USA na czele z Car­
lem Albertem rozpoczęła 
podróż po kraju. Gościom 
amerykańskim towarzyszą 
przewodniczący Rady Narc 
dowości Rady Najwyższej 
ZSRR, Witalij Ruben, de­
putowani do Rady Najwyż 
szej ZSRR — Gieorgij Ar 
batów i Leonid Zamiatin 
oraz ambasador USA w 
ZSRR, Walter Stoessel. W 
środę delegacja przybyła 
do Symferopola na Kry­
mie. (PAP)

.'•-sa;

Na Wystawie Osiągnięć Gospodarczych w Moskwie prezentowany jest mo­
del kosmicznego pojazdu „Sojuz”. Waży on 18 900 kg, jego długość wynoet 
14 metrów a na pokładzie znajduje się 1300 różnych przyrządów i agre­
gatów. ’ CAF - TASS

M/t „Karpaty“ - najlepszym zbiornikowcem
Statek Polskiej Żeglugi 

Morskiej m/t „Karpaty" 
należy do starszej genera­
cji naszych zbiornikowców. 
Dlatego też szczególnie cie­
szy ofiarność i pracowitość 
załogi, która od szeregu lat, 
przoduje w naszej flocie.

śnią wykona tegoroczne za­
dania planowe.

Załoga statku cod do­
wództwem kot. ż.w. Wa­
cława Wawera, w między- 
statikowym współzawodni­
ctwie pracy PŻM o tytuł 
najlepszej w trampingu za-

W ubiegłym roku statek łosi statku handlowego w 
przewiózł z czarnomorskich 1974 r.. zdobyła zaszczytne 
oortów 146 tys. ton paliwa: drugie miejsce za „Uniwer 
oleju napędowego i benzy- sytetem Jagiellońskim”. Na­
py. W tym roku dostarczył tomiast m/t „Karpaty” był

Swój ubiegłoroczny rufc- 
ces zawdzięcza załoga prae 
de wszystkim umiejętności 
utrzymania statku w mak­
symalnej. gotowości. i spra­
wności eksploatacyjnej.

(now)

natomiast do kraju 167 tys. 
ton i już pod koniec wrze-

dze zacieśniania braterskiej szybkiego osiągnięcia oeł- 
przyjaźni, nierozerwalnej ny,ch efektów produkc.yj- 
iedności i współpracy oby- nych w nowych zakładach:
dwu krajów.

Biuro Polityczne i Pre­
zydium Rządu dokonały o- 
cenv wykonania zadań go­
spodarczych w lipcu i w 
okresie minionych 7 m-ie^ 
siecy br.

W omawianym okresie 
utrzymywała sie wysoka 
dynamika produkcji prze­
mysłowej i budowlanej. 
Pewna liczba przedsię-

Pozytywnie oceniono wy­
niki działań podjętych w 
celu lepszego gospodaro­
wania praca ludzka i po­
or a wy rei a ej i ek on om ic z- 
nych w przedsiębiorstwach, 
z alec ono kontynuow anie
wysiłków zmierzających do

WASZYNGTON. — Pentagon 
poinformował w środę, iż 
Stany Zjednoczone skierują w 
rejon północnego Atlantyku 
ku wybrzeżom Europy grupę 
najnowocześniejszych okrętów 
atomowych w celu zademon­
strowania amerykańskiej „po­
tęgi wojskowej na morzu”.

W skład grupy wchodzi naj 
nowocześniejszy i największy 
lotniskowiec USA o napędzie 
atomowym „Nimitz”, krążow­
nik „Południowa Karolina” o- 
raz okręt podwodny o napę­
dzie atomowym „Seą Horse”

W dniach 19—21 sierpnia 
grupa okrętów' przeprowadzi 
ćwiczenia na północnym At­
lantyku oraz zawinie do por­
tów Anglii, Szkocji, RFN i 
Norwegii. (PAP)

Śledztwo w sprawie 
działalności CIA

Specjalna komisja senatu
amerykańskiego, na której
czele stoi senator Frank
Church (demokrata ze stanu 
Idaho) kontynuuje śledztwo 
w sprawie działalności Cen- 
tualnej Agencji Wywiadow­
czej (CIA) za granicą. Chodzi 
to zwłaszcza o działalność 
CIA w Chile, w okresie spra 
wowania władzy w tym kra­
ju przez rząd jedności ludo­
wej Salvadora Allende. We 
wtorek odhyło się posiedze­
nie komisji przy drzwiach 
zamkniętych, podczas które­
go powzięto decyzje wystą­
pienia z żądaniem o udostęp­
nienie komis ii taśm magneto­
fonowych i innych dokumen­
tów byłego prezydenta USA 
Richarda Nixona. dotyczą­
cych działalności CIA w Chi­
le.

Policja ludowa 
w Saj gonie
W Sajgonie objęły służ­

bę oddziały policji ludo­
wej. która podjęła walkę 
z elementami kontrrewolu 
cyjnymi i innymi elemen­
tami przestępczymi. Do­
tychczas funkcje stróży po 
rządku publicznego pełnili 
żołnierze regularnych jed­
nostek i ochotnicy. Policja 
ludowa będzie również czu 
wać nad bezpieczeństwem, 
chronić mienie społeczne 
oraz życie, majątek i pra­
wa obywateli.

Nowe siły policyjne cie­
szą się poparciem i pomo­
cą ze strony ludności Saj- 
gonu.

Rozszerzenie uprawnień
do zasiłków na dzieci kalekie

Rozszerzone zostały uprą 
wnienia do podwyższonych 
zasiłków rodzinnych przy­
sługujących na dzieci, któ­
re ze względu na stan zdro 
wia wymagają stałej opie- 
ku. Są one o 500 zł wyż­
sze od zasiłków normal­
nych.

Opublikowane w ostat­
nim, 27 numerze Dziennika 
Ustaw rozporządzenie mi­
nistra pracy, płac i spraw 
socjalnych stwierdza m. in. 
że na dziecko kalekie ko­
rzystające z internatu w 
szkole ponadpodstawowej, 
przebywające w Zakładzie 
Specjalnym, w Domu Dziec­
ka lub innej placówce o- 
piekuńczo - wychowawczej 
przysługuje podwyższony 
zasiłek, jeżeli rodzice lub 
opiekunowie ponoszą od­
płatność za pobyt dziecka 
w tej placówce.

Inna zmiana — to pos­
tanowienie, że zasiłek ten 
wypłaca się nadal na dziec 
ko, które ukończyło 16 lat 
i kształci się w szkole — 
do czasu ukończenia nauki, 
nie dłużej jednak niż do 
25 roku życia. Wypłaty w 
takich przypadkach będą 
kontynuowane, jeżeli dziec
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ko nadal odpowiada warun 
kom przyznania zasiłku poci 
wyższonego. a więc wyma 
ga, ze względu na stan zdro 
wia, stałej opieku i pielęg 
nacji oraz współdziałania 
rodziców lub opiekunów w 
postępowaniu leczniczym i 
rehabilitacyjnym.

Należy podkreślić, że pod 
wyższone o 500 zł zasiłki 
przysługują także na dzie­
ci, które ukończyły 16 lat 
i zostały zaliczone do I 
lub II grupy inwalidzkiej.

Rozszerzony został rów­
nież wykaz schorzeń upra­
wniających do uzyskania 
podwyższonych zasiłków. 
Włączono tu np. wady u- 
kładu krążenia i oddecho­
wego, znacznie upośledza­
jące sprawność organizmu. 
Do starań o podwyższony 
zasiłek upoważniają obec­
nie bardzo znaczne zaburzę 
nia mowy dziecka, wyma­
gające współdziałania w 
procesie uczenia się, a tak 
że stany chorobowe, przy 
których niezbędna jest po­
moc rodziców w leczeniu i 
rehabilitacji, np. ciężkie 
postacie cukrzycy.

W jaki sposób należy się 
ubiegać o podwyższone za 
siłki przysługujące z tytu­
łu nowych przepisów?

Jak dowiaduje się w 
ZUS dziennikarz PAP. jeś 
li chodzi o pracowników 
mających dzieci do 16 lat, 
sprawy zakończone przed 
1 bm, odmową, na podsta­
wie orzeczenia komisji le­
karskiej d/s. inwalidztwa i 
zatrudnienia, będą przez 
oddziały ZUS rozpatrywane 
z urzędu. Natomiast w spra 
wach dzieci pracowników, 
które ukończyły 16 lat, r-o 
dzice lufo opiekunowie będą 
musieli sami wystąpić z

wnioskiem o zasiłek pod 
wyższony. To samo doty­
czy spraw dzieci emerytów 
lub rencistów. Wnioski na 
leży składać w zakładach 
pracy lub też inspektora­
tach czy oddziałach ZUS. 
Jeżeli w stanie zdrowia 
dziecka nastąpiła zmiana 
od czasu badania przez ko 
misję lekarską, należy do 
wniosków dołączyć aktual 
ną dokumentację lekarską

Wraz ze żniwami — przygotowania zbóż siewnych

pracy
W pełnym toku sa- pra­

ce żniwne na polach Gdań­
skiego Przedsiębiorstwa 
Hodowli Roślin i Nasien­
nictwa, obejmującego czte­
ry stacje: w Celbowie, Kro- 
kowie. Łebczu i Żelaznie. 
Łącznie było w nich w tym 
roku 3100 ha zbóż. w tym 
85 proc; kwalifikatów. któ­
re— w trosce o pełna doj 
rzałość i wartość reproduk 
cy.ina — zaczęto kosić nie­
co później.

Dotychczas zebrano , zbo­
ża w 75 proc,, kosząc naj­
pierw jęczmień i owies; a 
następnie pszenice. Do 
sprzętu pozostało jeszcze 
m. in. ok. 300 ha pszenicy 
jarej, która w rejonie pół- 
noenvm. gdzie mieszczą sie

stacje, gotowa będzie, do 
ścięcia dopiero za pare dni. 
Zaawansowanie zbiorów 
zbóż we wszystkich SHR 
je»'*- w przybliżeniu wyrów 

manę. Plony kosi sie przy 
pomocy 34 kombajnów, z 
których 25 to „Bizony”. 
Zarówno ludzie jak i ma­
szyny pracują szybko, wy­
dajnie i bez większych za­
kłóceń.

W Stacji Hodowli Roślin 
w Żelaznie od 1 sierpnia 
pomaga przy żniwach 70 
żołnierzy WP. Wraz z za­
łoga pracują efektywnie i 
z oddaniem przy zbiorze 
słomy i zwózce zboża, a 
także w magazvnach przy 
przeładunku, czyszczeniu i 
workowaniu ziarna kwali­

fikowanego. Żniwiarzom 
przychodzą w sukurs rów- 
n/eż członkowie rodzin, po­
magając przy zbiorze sło­
my. bądź też zastępując 
pracowników oborowych, 
którzy tymczasem wycho­
dzą w pole.

Zbiór słotny, dokonywa­
ny przy pomocy 14 wozów 
samozbierających i 25 pras, 
postępuję na ogół na bie­
żąco. tuż za kombajnami. 
Powszechnie stosuje się sy­
stem brygadowy. Szybki 
sprzęt słomv pozwala na 
doz v śpi es z en ie po dory wek. 
W skali przedsiębiorstwa 
zasiano już 150 ha rzepaku, 
którego obszar zwiększa się 
w tym roku i zajmie ł»ca- 
nie 800 ha.

W GPHRiN. obejmują­
cym województwa elblą­
skie i gdańskie, trwają już 
intensywne przygotowania 
materiału siewnego. W su­
mie dla woj. elbląskiego 
przygotuje sie. zgodnie z 
planem. 8428 ten zbóż siew 
-•uh. p rńa woj. -gdańskie­
go — 6400 ton. Dotychczas
0 Dokończenie na sir. 2

pierwszy wśród zbiorników 
ców.

Z tej okazji . odwiedzili 
wczoraj ..Karpaty”, stojące 
aa gdańskiej redzie, przed­
stawiciele Związku Zawo­
dowego Marynarzy . i Por­
towców i armatora.

Przewodniczący' Zarządu 
Głównego ZŻMiP — Ma­
teusz Bereżecki wręczył 
aktualnemu kapitanowi stat 
ku — Longinowi Bobińskie­
mu dyplom uznania ZG i 
ministra handlu zagranicz­
nego i gospodarki morskiej. 
Załoga otrzymała nagrody 
pieniężne, natomiast IV 
mechanika 'Jerzego Pta- 
szyńskiego i" strażaka Zyg­
munta Grube udekorowa­
no brązowymi ’ odznakami 
..Zasłużony Pracownik Mo­
rza”.

Porozumienie 
Irak-Syria
We w-lorek wieczorem w 

stolicy Syrii Damaszku <r 
publikowano oświadczeni«., 
w którym stwierdza - tie* 
że osiągnięte zostało poro­
zumienie między Syrią 1 
Irakiem na temat podział« 
wód Eufratu. Odpowiedni 
układ zostanie podpisany 
w terminie późniejszym.

Porozumienie to osiągnie 
te zostało za pośrednic­
twem Arabii Saudyjskiej 
pełniącej role rozjemcy w 
sporze między Syrią Lira 
idem na temat wód Eufra­
tu.

(PAP)

Wypowiedź rzecznika prezydenta Sadata

Spotkanie Kissinger-Dinttz
Amerykański sekretarz 

stanu Henry Kissinger prze 
prowadzi! dwie rozmowy z 
ambasadorem Izraela w 
Stanach Zjednoczonych, 
Simchą Dinitzem. Dinitz 
przedyskutował z Kissm- 
gerem aktualną sytuację na 
Bliskim Wschodzie, zwłasz­
cza sprawę nowego porożu

tego porozumienia, JDin.it* 
odmówił podania szczegó­
łów rokowań podając jody* 
nie, „że są kontynuowane”, 

Zdaniem obserwatorów, 
odpowiedź egipska przeka­
zana Dinitźowi zostanie 
przedyskutowana na naj­
bliższym posiedzeniu gabi­
netu izraelskiego, które ma

mienia egipsko-izraelskiego, się odbyć prawdopodobni«
dotyczącego kolejnego wy­
cofania wojsk izraelskich 
na Synaju. Kissinger prze­
kazał ambasadorowi izrael­
skiemu odpowiedź rządu e- 
gipskiego na ostatnie propo 
zycje Teł Awiwu dotyczące

Czy sprawa Sirhana 
zostanie wznowiona ?
Jak informuje korespon- Sithan działał samotnie,

dent PAP, Jan Dziedzic, za 
rząd nadzorczy powiatu Los 
Angeles Wypowiedział się 
jednomyślnie za wszczę­
ciem kroków prawnych, 
które ustaliłyby Czy Sirhąn

N* molu sopockim 
mvrme pełno ludzi.

Fot. W. Nieżywiński

na« poiuforuiowai dy- 
int.ny »ynoptyk, draś »a Wy- 
.hrżeśu będzie
mal*. Tnnnperjitura w eiąąu
dim <wł Sfl de 2f Wia-

gmimknti. . («*)

Z obrad XV sesji UNCTAD
Na odbywającej wę.w

Gone wie XV sesji rady 
konferencji ONZ d/s han­
dlu i rozwoju (UNCTAD) 
zakończyła się debata ogól

Sesja rady UNCTAD 
przystąpiła do rozpatrze­
nia jednego z ważniejszych 
punktów porządku dzien­
nego, a mianowicie handlu

na nad problemami współ między krajami • o różnych
pracy międzynarodowej, ' i 
rozszerzenia handlu świato 
wego. W toku dyskusji pod 
kreślańo historyczne zna­
czenie konferencji bezpie­
czeństwa i współpracy w 
Europie ©raz rozwoju współ 
pracy handlowej i gospo­
darczej państw na zasa­
dzie równouprawnienia i 
sprawiedliwego uwzględni* 
nia interesów wszystkich 
krajów.

Przedstawiciel« Indii, Pa 
kistanu, Wenezueli, Ugan­
dy i innych krajów doma­
gali się realizacji przez 
państwa kapitalistyczne de 
cyzji szóstej s-pecjalnej se­
sji Zgromadzenia Ogólne­
go NZ, poświęconej próbie 
mom zasobów surowco­
wych i rozwoju gospodar­
czego, a także karty gos­
podarczych praw i obowiąz 
ków państwa.

Dysonansem w ogólnej 
dyskusji było wystąpienie 
delegata ChRL, który w 
brutalny sposób;zaatakował 
politykę współpracy kra- 
Jów socjalistycznych z pań 
stwamŁ rozwijającymi się.. 
Na. oszczercze i kłamliwe 
wystąpienie maoistów u- 
dzielił ..w swym wystąpie- 
nm odpowiedzi, szeroko po 
partej konkretnymi argu­
mentami, przedstawiciel 
ZSRR.

ustrojach
darczyciu

gipółe c zno - g o spo -

Podziękowania
za uratowanie marynarzy RFN

Ambasada RFN w War­
szawie przekazała Minis­
terstwu Spraw Zagranicz­
nych podziękowania dla 
polskich statków i władz 
biorących udział w akcji 
ratowniczej po zatonięciu 
statku RFN m/s „Bremer 
Westen” w dniu 27 łipca 
1975 r., w wyniku której 
uratowano 7 członków za­
łogi tej jednostki.

Ambasada przekazuje po 
dziękowania w szczególnoś

ci: Polskiemu Ratownictwu 
Okrętowemu w Gdyni, kapi 
tanowi statku ratowniczego 
„R-4” z Ustki, kapitanowi 
portu oraz Zarządowi Por­
tu w Ustce, a także zało­
dze jachtu „Zamonit” i A- 
gencji Morskiej w Gdyni.

Podobne podziękowania 
przekazał wcześniej pre­
zydent senatu Bremy, bur­
mistrz Hans Kosehnik na 
ręce ambasadora PRL w 
Bonn, W. Piątkowskiego.

mordując w 1969 r. sena­
tora Roberta Kennedy’ego, 
który ubiegał się właśnie 
o nominację z ramienia 
Partii Demokratycznej.

Zarząd oświadczył, że nie 
ma wprawdzie wątpliwości 
co do winy Sirhana, który 
został skazany za ten czyn 
na karę śmierci w roku 
1969, a obecnie odbywa ka­
rę dożywotniego więzienia 
po zmianie pierwotnego wy 
reku, ale należy ustalić czy 
podczas zamachu działał 
drugi jeszcze sprawca. To 
głośne zabójstwo politycz­
ne wywoływało od samego 
początku liczne kontrower­
sje. Po obecnej decyzji za­
rządu nadzorczego wydaje 
się pewne, że sprawa wró­
ci ponownie na wokandę 
sądową, by wypowiedzieli 
się na ten temat eksperci 
d/s balistyki. (PAP)

w niedzielę. Od stanowis­
ka izraelskiego zależeć bę­
dzie. czy Henry Kissing?** 
zdecyduje się na kolejrią 
podróż bliskowschodnią.

* * *

Według relacji Reutera, 
rzecznik prezydenta Sadata 
oznajmił w środę, że Egipt 
i Izrael są bliskie zawarcia 
wstępnego porozumienia, 
przewidującego wycofani« 
wojsk izraelskich na więk­
szą odległość od Kanału 
Sues ki eg o i zwrócenie E- 
giptowi pól naftowych Abu 
Rudeis na Synaju. Rzecz­
nik dodał, że pozostają je«« 
cze do ustalenia niektór« 
punkty tego porozumienia.

(PAP)

Dzisiaj losowanie 
ciągników 

„Ursus C-330"
Dyrekcja Oddziału Woję*. 

łódzkiego Banku Gospodarki 
Żywnościowej w' Gdańsku, 
informuje, że dzisiaj o godz. 
12 w sali Komitetu Miejskie­
go PZPR w Pruszczu Gdań­
skim. ul. Grunwaldzka, odbę­
dzie się kolejne. Wojewódzki* 
losowanie następnych trzech 
ciągników „Ursus C-330”. W 
losowaniu biorą udział, spe­
cjalne, premiowane książecz­
ki oszczędnościowe banków 
spółdzielczych.

Dotychczas już 25 rolników 
na Wybrzeżu gdańskim, właś­
cicieli premiowanych książe­
czek. stało się posiadaćżsmi 
ciągników „Ursus C-330”.

(ter)

Zakończona w« wtorek wizyta 
premiera ZSRR Al*ksieja Kosygina 
i rozmowy, jaki« przeprowadził on 
w Warszawie z I sekretarzem KC 
PZPR Edwardem Gierkiem i premie­
rem Piotrem Jaroszewiczem - to 
wydarzenia o niezwykłej wadze dla 
dalszej współpracy polsko-radziec­
kiej, dla dalszego rozwoju obu na­
szych krajów, a takie dla całej so­
cjalistycznej wspólnoty. W przeko­
naniu obu stron polsko-radziecka 
współprace gospodarcza w naj­
szerzej pojętym znaczeniu wkracza 
w nowy, wyższy jakościowe etap, 

Związek Radziecki jest naszym 
najważniejszym partnerem handlo­
wym. Ponad połowa naszych obro­
tów z krajami wspólnoty socjalis­
tycznej i ponad jedna trzecia obro­
tów z zagranicą w ogóle przypada 
właśnie na ZSRR. Z kolei Polska 
jest drugim spośród państw socja­
listycznych partnerem Kraju Rad. 
Już sam* te fakty świadczą; o zna­
czeniu slälszege rozwoju współpra­
cy dwustronnej dla realizacji am­
bitnych planów, które postawił 
przed społeczeństwem polskim VI 
Zjazd PZRR, « pr*ed radzieckim - 
XXIV Zjazd KPZR, { które ocenione 
zostanę - i poszerzone na dalsze 
lata budownictwa socjalistycznego

- na bliskich już nowych zjazdach 
obu bratnich partii.

Spoglgdajqc wstecz widzimy wy­
raźnie, jak ogromne zmiany 
jakościowe dokonały się w 
dziedzinie współpracy gospo­
darczej Polski i ZSRR. Od 
pierwszych lat powojennych, kiedy 
pomoc radziecka umożliwiła odbu-

w ramach socjalistycznej integracji, 
współpraca między naszymi krajami 
oparta jest na nowoczesnych zasa­
dach.

Współpraca z ZSRR gwarantuje 
nam dostawy surowców, maszyn 
i urzqdzeń, niezbędnych dla dyna­
micznego rozwoju polskiej gospo-

Po wizycie premiera ZSRR

dowę zniszczonej doszczętnie przez 
wojnę gospodarki naszego kraju, 
poprzez lat« późniejsze, kiedy ZSRR 
pomógł nam stworzyć podstawy no­
woczesnego przemysłu, którego sym 
holem może hyc Huta im. Leninu, do 
lat, kiedy w coraz większym stopniu 
stawaliśmy się — dzięki wszechstron­
nej rozbudowie naszego potencjału 
pełnowartościowym partnerem han­
dlowym zarówno dla krajów socja­
listycznych, jak i dla krajów Zacho­
du, upłynęło wiele czasu. Dzisiaj,

darkt. Wymownym przykładem sq 
tu dostawy radzieckiej ropy nafto­
wej i gazu ziemnego, które pozwo­
liły Fel*c* uniknąć kryzysu energe­
tycznego, tak dotkliwie odczuwane­
go na Zachodzie, W przyszłości, na 
mocy ostatnich ustaleń, uczestniczyć 
będziemy w wysiłkach inwestycyj­
nych, zmierzających do zagospoda­
rowania wielkich radzieckich zaso­
bów naftowych, w trosce e zaspo­
kojenie stele rosnących potrzeb 
energetyki pełskłej.

Koordynacji radzieckiego i pols­
kiego planu gospodarczego na la­
ta 1976-1980, przewidująca 50- 
procentowy wzrost obrotów (jest to 
ustalone minimum) - otwiera ró­
wnież szerokie perspektywy dla 
polskiego eksportu na ogromny, 
chłonny rynek ZSRR. Struktura tego 
eksportu jest coraz korzystniejsza 
dla naszej gospodarki, która jest 
dzisiaj w stanie oferować coraz 
więcej nowoczesnych wyrobów, ma­
szyn i urządzeń,

Sytuacja międzynarodowa, która 
ukształtowała sie tak korzystnie w 
ostatnich latach dzięki wspólnym 
wysiłkom Polski, ZSRR i pozostałych 
państw socjalistycznych, sprzyja re­
alizacji poważnych zadań w zakre­
sie dalszego postępu ekonomiczne­
go i społecznego w naszych krajach. 
Znalazło to również wyraz w war­
szawskich rozmowach radzieckiego 
premiera i polskich przywódców, 
którzy, podkreślali doniosłe znacze­
nie konferencji bezpieczeństwo i 
współpracy w Europie dla postę­
pów odprężenia'- pozwala one po­
święcać znacznie więcej niż w przesz 
łości uwagi pokojowemu budownic­
twu w naszych krajach i podnosze­
niu dobrobytu społeczeństwa.

(Interpress)
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® Dokończenie ze str. 1

Biuro Polityczne 1 Prezy­
dium Rządu pozytywnie o- 
ceniły przebieg prac żniw­
nych i początek siewów ie- 
siennych. Prace te prowa­
dzone sa sprawniej niż w 
latach ubiegłych. lepsza 
jest też działalność insty­
tucji obsługujących rolni­
ctwo.

Biuro Polityczne i Pre­
zydium Rządu wyraziły 
przekonanie, że załogi za­
kładów przemysłowych i 
wszyscy ludzie ora.cv doło­
żą wszelkich starań, aby 
dobrze wykonać zadania 
przewidziane na miesiące 
letnie. Mieć to bedzie waż­
ne znaczenie dla pomyśl­
nej realizacji zadań całego 
bieżącego roku.

Biuro Polityczne doko­
nało oceny ideowo-politycz

nych i organizacyjnych re- partii, którzy przez akty- 
zultatów wymiany legity- wny udział w przedsiewzie 
macji członkowskich PZPR. ciach związanych z wymia

Współzawodnictwo pracy
crone niegdyś plaże 
pru, gdzie wypoczywało 
rocznie pół miliona turys- ^ 

* tów, świecą dziś pustką.
' Wyschło główne źródło do- '
V chodu wyspy — turystyka. '
V ■
Ś ' CAF — Pressen* I

^ Dokończenie ze str. 1

przyjęto do magazynu ok. 
•5 tys. ton ziarna, które sy­
stematycznie przygotowuje 
sie do siewów. Na ok. 1 tys. 
ton pobrano próby. Siła

Komunikat COPCON

Decyzje nowego 
rządu portugalskiego
Tymczasowy rząd Portu­

fa,lii pod przewodnictwem 
fen. Vasco Goncalvesa przy 
stąpił do realizacji nowych 
ważnych posunięć mają­
cych na celu normalizację 
sytuacji politycznej oraz 
stabilizacją gospodarki kra 
ju.

We wtorek na posiedz0- 
niu Rady Ministrów pow­
zięto decyzję o utworzeniu 
rady administracyjnej na 
Wyspach Azorskich, której 
zadaniem jest rozwiązywa­
nie pilnych problemów roz 
woju tego terytorium. Jak 
wiadomo, w ubiegłym tygo 
dniu na Wyspach Azors­
kich zaktywizowali swą 
działalność separatyści, po­
pierani z zewnątrz. Tzw. 
Front Wyzwolenia Wysp 
Azorskich wyzyskał pewne 
trudności gospodarcze dla 
rozpętania kampanii na 
rzecz odłączenia Wysp A- 
zorskich od Portugalii i o- 
głoszenia ich niezależności.

Utworzenie rady admini­
stracyjnej z gubernatorem 
wojskowym na czele pozwo 
li podjąć kroki zmierzające 
do normalizacji sytuacji po 
litycznej na wyspach oraz 
poprawy gospodarki Azo­
rów. Rząd wyasygnował na 
cele gospodarcze i społecz­
ne 300 min escudo. Powzię­
to też decyzje o nacjonali­
zacji najsilniejszego w Por 
tugaiii koncernu kapitało­
wo-przemysł owego CUF
(Companhia Uniao Fabril).* * *

Powództwo operacyjne wojsk 
obrony terytorialnej (COPCON)

którego zadaniem jest obrona 
rewolucji porl ugalskiej przed 
wewnętrznymi wrogami, opu­
blikowało oficjalny komunikat 
ujawniający sprężyny kampa­
nii przemocy i terroru, rozpęta 
nej w ostanich czasach przez 
reakcje w północnych i śrotlko 
wych rejonach Portugalii.

Komunikat informuje o do­
konanych niedawno aresztowa­
niach wśród elementów prawi­
cowych i o wynikach wstęp­
nych przesłucha,«!. Wśród are­
sztowanych znajdują sie człon­
kowie bvłei faszystowskiej or­
ganizacji młodzieżowej oraz 
.aktywiści” zakażanych po wy 

stąpieniach reakcji z 28 wrześ­
nia ub. roku dwu profaszysto- 
wskich organizacji, tzw. partii 
postępu i portugalskiego ruchu 
narodowego. COPCON7 podczas 
śledztwa ustaliło, że bvli człon 
kov.ie tych partii utrzymywali 
z sobą tajne kontakty i zorga­
nizowali grupv szturmowe. 
Śledztwo ujawniło też ich po­
wiązania z niektórymi organi­
zacjami nolitvcznvmi działa ia- 
cvmi w Portugalii. 3 mający­
mi swe ośrodki p; terytorium 
sąsiedniej Hiszpanii.

Według komunik; l u CjOPCON 
zadania, jakie stawiały sobie 
podziemne faszystowskie od­
działy szturmowe polegały na 
tym by wszelkimi sposobami 
zaostrzać sytuacje wewnętrzną 
w7 Portugalii, wywoływać napię 
cie i bezład prowadzić wywro 
towa propagandę, prowokawć 
rozłam i nieporozumienia w 
ruchu sił zbrojnych oraz pod­
ważać sojusz mas ludowych z 
MFA. Grupy szturmowe zajtno 
wały sie sabotażem i dywersja, 
podżegały też nieuświadomio­
na cześć ludności do aktów ter 
roni. •

COPCON stwierdza, że pogar 
szanie się sytuacji wewnętrz­
nej w kraju, oraz akty pr/emo 
cy politycznej i bandytyzmu 
raz jeszcze podkreślała k -«ue- 
czność całkowitego zlikwidowa 
ni a podziemnej sieci kontrre­
wolucyjnej.

(PAP)

kiełkowania, czystość i wil 
gokn 'ć ziarna nie budzą 
zastrzeżeń. Rozpoczęto już 
rozprowadzanie zbóż, prze­
znaczonych na powszechne 
odnowienie materiału siew 
nego. Dotychczas dostar­
czono ok. 200 ton ziarna 
dla rolników, a w sumie 
skieruje się na ten cel do 
obu województw 5 900 ton.

Otrzymaliśmy kolejne 
meldunki na temat wydaj­
ności ©racy żniwnej i 
współzawodnictwa mecha- 
nizatorów rolnictwa zatru­
dnionych w spółdzielniach 
kółek rolniczych. Do Drzo- 
duiacvch traktorzystów, któ 
rzy kosili zboża snopowia- 
załkami należą: Edward
Skórowski z SKR w Mie- 
chucinie. którv w ciągu 
131 ęodzin skosił 120 ha 
zbóż oraz Edmund Piask z 
tejże SKR. który w czasie 
115 godzin zebrał plony ze 
109 ha: Paweł Busz z SKR 
w Żelistrzewie. który sko­
sił zboże ze 120 ha; Zyg­
munt Lichy z SKR w Sta ­
rogardzie — 88 ha oraz 
Zdzisław Górski z SKR w 
Pruszczu Gdańskim — 68 
ha w ciągu 87 godzin. Spo­
śród kombajnistów w SKR 
v Tczewie na wyróżnienie 
zasłużył m. in. Ryszard Cy­
bula, który zebrał zboża z 
90 ha.

W poprzednich dniach 
żniwnymi przodownikami 
zostali m. in.: kombajnista 
Ireneusz Abram z SKR w 
Trąbkach Wielkich oraz 
traktorzyści — Edmund

Rynkowe nowości 
kaliskich „Winiar“
Kaliskie Zakłady Kon­

centratów Spoż y wcz y c h
„Winiary” rozpoczną nieba 
wem produkcję nowej 
przyprawy korzennej z wi­
nem, świetnie nadającą się 
do sosów, gulaszy i dań 
rybnych, kontynuowane są 
też prace nad otrzymaniem, 
kolejnych przypraw kuch­
ni indyjskiej i orientalnej.

(PAP)

Kurowski, Józef Bieńkow­
ski i Kazimierz Wesierski
z SKR w Kartuzach.

T.Ch.

Przedsięwzięcia ideowo-po- 
lityczne i organizacyjne po­
zwoliły osiągnąć w pełni 
cele i założenia wymiany 
legitymacji, nakreślone na 
I Krajowej Konferencji 
PZPR. wpłynęły na wzrost 
aktywności członków par­
tii w realizacji zadań -spo­
łeczno-gospodarczych. przy 
czyniły się do pogłębienia 
więzi partii ze społeczeń­
stwem i umocnienia jej 
kierowniczej roli. Nastąpi­
ła dalsza ideowa konsoli­
dacja szeregów’ partii, wzro 
sła demokracja i dyscypli­
na wewnątrzpartyjna, oo- 
zvtvwne zmiany zaszły w 
metodach i stylu pracv 
wszystkich ogniw i instan­
cji partyjnych, podniosłr 
się sprawność działania 
partii. Doskonalenie pracy 
organizacii partyjnych i u- 
macnianie przodownictwa 

• członków partii wzmogło 
aktywność całych zespołów 
pracowniczych, przvczvnia- 
iac sie w rezultacie do lep­
szej realizacji zadań pro­
dukcyjnych.

Biuro Polityczne wyrazi­
ło podziękowanie wszyst­
kim d z i ał a cz om i oz ł on kom

na legitymacji partyjnych 
przyczynili sie do wzrostu 
autorytetu organizacji par­
tyjnych i ich wplvwu na 
środowiska, w których dzia 
łaja (PAP)

Spłonął wiatrak
W Pajęcznie, woj. czę­

stochowskie. spłonął zabyt 
ko wy wiatrak drewniany, 
znajdujący się w posiada­
niu muzeum w Sieradzu.

Pożar nastąpił na skutek 
w yład o w ani a a Im os f er ycz- 
nego.

(PAP)

Kryzys rządowy
w Argen tynie - trwa

Jak wynika z informacji 
agencyjnych mianowanie 
nowego gabinetu w Argen­
tynie nie rozwiązało poważ 
nego kryzysu rządowego. 
Dwukrotnie zmieniano w 
ostatniej chwili kandyda­
tów na stanowisko minis­
tra gospodarki. W końcu zo 
stał nim mianowany dotych 
czasowy ambasador Argen­
tyny przy EWG, Antonio 
Cafiero.

Do dymisji podał się se­
kretarz generalny CGT, Ca 
sildo Herreras, jednakże 
■wniosek jego został odrzu­
cony przez kierownictwo 
centrali, które wyraziło mu 
pełne zaufanie i poparcie. 
Powodem decyzji Herrera- 
sa było usunięcie z rządu 
poprzedniego ministra gos­
podarki Pedro Bonnaniego. 
Ten ostatni zaakceptował 
w znacznym stopniu propo 
zycje Herrerasa. dotyczące 
zamrożenia cen, walki z 
bezrobociem oraz prób oży­
wienia gospodarki. Sekre­
tarz CGT uznał usunięcie 
z rządu Bonnaniego za pró 
bę podważenia stanowiska 
CGT w sprawie ratowania 
gospodarki kraju. Dziennik 
..Ultima Hora”, poinformo­
wał że do dymisji podał się 
również sekretarz general­
ny najważniejszego ugrupo 
wabia w powszechnej kon­
federacji pracy (CGT) przy 
wódca tzw. 62 organizacji, 
Lorenzo Miguel. Powodem 
tej dymisji były rozbieżnoś 
ci. między tą centralą a rzą 
dem w sprawie obsadzenia 
stanowiska ministra gospo­
darki. Wiadomość o dymi­
sji nie została potwierdzona 
i nie wiadomo czy została 
ona przyjęta przez kierow­
nictwo związków zawodo­
wych.

Agencje prasowe po wołu

jąc się na ekspertów gospo 
darcz.ych piszą, iż jeśli nie 
zostaną zahamowane obec­
ne negatywne tendencje w 
gospodarce kraju to w koń­
cu sierpnia br. bezrobocie 
osiągnie w Argentynie re­
kordowy poziom miliona 
pracujących, czyli 10 proc. 
siły roboczej. Zanotowano 
również kolejny, poważny 
spadek argentyńskiego eks­
portu.

(PAP)

Wielki pożar lasów
w Dolnej Saksonii

Trwające od 5 dni pożary 
lasów i wrzosowisk w polne i 
Saksonii nie zostały dotych­
czas' opanowane Według na 
nowszych meldunków w rejo­
nie Eschede i Gorłeben ogień 
objął prawie tysiąc ha lasów 
Mimo zastosowania najnow 
szych środków technicznych, 
nie udało się opanować ży­
wiołu. Przed kilku dniami 
ogień odciął kilka wozów str;; 
żackich. Pięcioosobowa zało­
ga jednego z samochodów 
zginęła.

Ogień zagraża tymczasem 
osiedlom. We środę po połud 
niu musiano ewakuować 3 tys. 
mieszkańców zagrożonych do­

mów. Przygotowano dla nich 
zastępcze kwatery w rejonie 
Hanoweru. Dotychczasowe
straty szacuje się na ok. 40 
min marę

Rosnące rozmiary katastro­
fy spowodowały Włączenie się 
do akcji nowych jednostek 
straży. Bundeswehry i oddz.i; 
łów służby granicznej. W 
akcji znajduje się około 10 tys. 
osób. Podnoszą się głosy kry 
tyki, że władze zlekceważyły 
niebezpieczeństwo. W pierw­
szych dniach po wybuchu po­
żaru brak było współdziałania 
i stąd katastrofalne następ­
stwa. (PAP)

Czy Cruyff
wystąpi w Chorzowie?
Coraz Więcej miejsca poświę 

ca holenderska prasa sporto­
wa zbliżającym się pojedyn­
kom „Pomarańczowych” z 
Finlandią. Polską i Włochami 
w eliminacjach mistrzostw Eu­
ropy. Komentatorzy nie kryją 
zaniepokojenia co do losów 
reprezentacji Holandii w wal­
ce o zwycięstwo w grupie V.

Nię ulega wątpliwości, że 
trener Georg Knobel bedzie 
nąiał duże kłopoty z zestawie­
niem najsilniejszej drużyny. 

H Johan Cruyff i Johan Nee- 
" skens. a także kilku ich, part­

nerów z . drużyny wicemi­
strza świata występuje w za­
granicznych drużynach i bę­
dzie miało trudności ze, zwoi-

Oszuści karciani 
zatrzymani w Zakopanem

„Czerwona wygrywa, cza 
rna przegrywa. Ludzie, lu­
dzie, możecie się dorobić 
majątku” — tak mniej 
więcej, zorganizowana szuj 
ka 6 oszustów z Łodzi, za­
chęcała do gry w „trzy 
karty” naiwnych turystów 
u stóp Gubałówki w Żako 
panem.

Jedna z ich wielu ofiar, 
która przegrała ponad 4 
tys. zł, powiadomiła o tym 
władze i cała paczka oszu­
stów, którzy wynajęli so­
bie „obstawę” złożoną z za 
kopiańskich pijaków, zos­
tała aresztowana.

Zakopiańska prokuratu­
ra zakończyła śledztwo iv 
tej sprawie. Szóstka oskar­

żonych nie pracowała, by­
ła wielokrotnie karana za 
kradzieże, wyczyny chuli­
gańskie i dobrze jest zna­
na organom ścigania w Ło 
dzi.

Najbardziej oburzające 
jest to, że zatrzymani w 
areszcie tymczasowym o- 
szuści, poczuli się dotknię­
ci przeciągającym się ich 
zdaniem śledztwem i napi­
sali. w bardzo obraźliwej i 
niecenzuralnej formie zaża 
lenia z wnioskami tymcza. 
sowę go zwolnienia z aresz 
tu. Zażalenia zostały odda 
lone i cała szóstka stanie 
wkrótce przed sądem.

(PAP)

Uwaga, kibice 
gdyńskiej Arki!
Jak nas poinformował 

kiub MZK.S Arka w Gdy­
ni, wszyscy sympatycy żół 
to-niebieskich, którzy żaku 
pili karnety na mecze I- 
figowe mogą korzystać z 
nich przez jesienną rundę 
II ligi. Z uwagi na fakt, 
że na mecze 11-łigowe ob­
niżone są ceny wstępu, po 
siadacze karnetów upowai 
nieni są do bezpłatnego 
wstępu na towarzyski 
mecz Arki z łódzkim Wi­
dzewem (7 września br.) 
oraz na spotkanie o Pu­
char Polski, które rozegra 
ne będzie jesienią na bo­
isku przy ul. Ejsmonda.

(JET)

Coraz więcej p.rzy naszych szosach uroczych gościńców zachęcających po­
dróżnych do odpoczynku. Oto przy ruchliwej trasie E-lii w miejscowości 
Woszczyce (woj. katowickie) powstaje stylizowany zajazd „Piasta Kołodzie­
ja”. CAF — Jakubowski

Zaległe mecze 
Migowe

Piłkarskie jedenastki Polo­
nii Bytom. Zagłębia Sosno­
wiec, ROW Rybnik i Śląska 
Wrocław . zaabsorbowane na 
początku sierpnia rozgrywka­
mi Pucharu Lata przełożyły 
swoje mecze ligowe z 3 sierp 
nia na miniona środę. Tego 
dnia nadrobiono zaległości. W 
Bytomiu, sygnalizująca ostat­
nio wysoką formę Polonia 
pokonała zdecydowanie Za­
głębie Sosnowiec 3:0 (1:0). Bez 
bramkowym remisem zakoń­
czył się natomiast pojedynek 
rybnickiego ROW z niedaw­
nym pogromcą Ruchu Cho­
rzów — Śląskiem Wrocław.

Wisła 5:1 4—1
Sta! M. 4:2 8—2
Ruch 4:2 0—2
Pogoń 4:2 8—3
GKS Tychy 4:2 ‘4—2
Polonia 4:2 4—2
Stal Rz. 4:2 3—1
Legia 4:2 5—8
Śląsk 3:3 2—2
Widzew 3:3 2—3
ŁKS 2:4 3—4
ROW 2:4 1—3
Górnik 2:4 0—3
l^eeh l:5 5—8
Zagłębie ’ 1:5 1—5
Szombierki 1:5 1—5

nieniern na mecze reprezen­
tacji.

Jeden z przedstawicieli hisz 
pańskiego klubu FC Barcelo- 
iona, w której barwach gra­
ją Cruyff i Neeskens oswiad- 

.. czyj wręcz.: „W meczu Hol an 
dia — Finlandia 20 sierpnia 
gospodarze mogą śmiało wy­
stawić samych amatorów i 
nie powinni mieć kłopotów 
ze zdobyciem obu punktów. 
Holendrzy nie mogą także li­
czyć na udział Cruyffa i Nee- 
skensa w ważnym meczu z 
Włochami w Rzymie, przewi­
dzianym na 22 listopada. Na­
stępnego bowiem dnia zapla­
nowano w Hiszpanii kolejkę 
ligową i obaj piłkarze będą 
musieli oczywiście wystąpić w 
mistrzowskim spotkaniu Bar­
celony. Tylko na mecz prze­
ciwko trzeciej drużynie mi­
strzostw świata — Polakom, 
10 września w Chorzowie 
Cruyff i Neeskens będą mo­
gli otrzymać Od swego klubu 
zwolnienie”.

Ale czy obaj będą chcieli 
z niego skorzystać? A Johan 
Cruyff i spółka toczą bowiem 
od roku spór z Holenderskim 
Związkiem Piłkarskim o pre­
mie za udział w finale mi­
strzostw świata. 7. 3.2 milio­
na guldenów. która stano­
wiła udział Holandii w po­
dziale dochodów z mistrzostw 
świata. reprezentanci otrzy­
mali „tylko” niespełna 1.5 mi 
liona. „65 tysięcy na jednego 
piłkarza, to śmieszna suma” 
— uważają piłkarze i zadają 
średniej premii w wysokości 
too tys.

W. Fibak
zwycięża w Toronto

W Toronto rozpoczęły się 
międzynarodowe mistrzostwa 
Kanady w tenisie. W pierw­
szej rundzie turnieju Woj­
ciech Fibak pokonał Japoń­
czyka Jun Kukima 7:5. 5:3.

,W drugim secie tenisista Ja­
ponii na skutek kontuzji mu­
siał zrezygnować z dalszej 
walki.

Oto ciekawsze wyniki pier­
wszej rundy: Jan Kodes
(CSRS) — Dale Power (Kana­
da) 6:3, 6:3, Ilie Nastase (Ru­
munia) — Patrice Dominguez 
(Francja) 6:1, 6:4. Manuel
Orantes (Hiszpania) — Mar­
celo Lara (Meksyk) 9:2, 6:4,
Rod rawer (Austr.) — Joaquim 
Loyo-Mayo (Meksyk) 6:2, 6:3. 
Biorn Borg (Szwecja) — Da­
ve Brown (Kanada) 6:0. 6:2

- • -

Basen w Redtowie
- nieczynny
MZKS Arka informuje, 

te z dniem 11 sierpnia br. 
aż de odwołania została 
zamknięta pływalnia let­
nia w Gdyni na Polance 
Redłowskiej.

Zwycięstwo Amerykanów 
z koszykarzami Spójni

Od kilkunastu dni bawi 
w Polsce amerykański zes­
pół koszykarzy uniwersyte 
tu m. Pikeville. Goście od­
bywają tournee po naszym 
kraju. Rozegrali do tej po­
ry 7 spotkań, m’. in. z Reso 
vią i Lećhem Poznań.

Wczoraj koszykarze ame­
rykańscy rozegrali mecz w 
Gdańsku ze Spójnią. Po cis

kawym i emocjonującym 
pojedynku wygrali goście 
87:61 (38:37). Najwięcej
punktów dla Amerykanów 
zdobył Walker — 24; a dla 
Spójni — Z. Bogucki — 18.

Dzisiaj o godz. 20 w hall 
Spójni we Wrzeszczu roze­
grany zostanie mecz rewan 
żowv. Wstęp bezpłatny.

(JET)

Wszystkim, którzy 
dniu 5. 08. br.

brali udział w pogrzebie w

STEFANA RĄPAŁY
a szczególnie Kolegom z pracy, Dyrekcji i Radzie 
Zakładowej Przedsiębiorstwa Hydrogeologicznego 
w Gdańsku oraz Koleżankom z działu sieciami 
„Dalmor” za udzieloną pomoc składa serdeczne 
podziękowanie pogrążona w smutku i żałobie

żona z rodzina 
G-29728

Duchowieństwu, Dyrekcji i Pracownikom Przed­
siębiorstwa. Hydrogeologicznego w Gdańsku, przy­
jaciołom. kolegom i wszystkim znajomym, którzy 
okazali serdeczna pomoc oraz wzięli udział w po­
grzebie

ś. t P-

WITOLDA GZELI
serdeczne podzięko we ma składa

żona * rodziną 
G-29682

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
11 sierpnia 1975 r. po długiej i ciężkiej chorobie 
zmarł w wieku 76 lat

ś. t p.

FRANCISZEK LABUDA
Msza św. żałobna odprawiona zostanie dnia 

14.08,1975 r. o godz. 11.30 w kościele Św. Rodziny 
w Gdyni. , .

Wyprowadzenie zwłok z kaplicy cmentarza Wi- 
tomińskiego odbędzie się w tym samym dniu o 
godz. 13.00

Pogrążona w smutku
RODZIN A

S-14359

W dniu 7 sierpnia 1975 r. zmarła w wieku lat 94

MAŁGORZATA SWEBODZIŃSKA
długoletnia pracownica Zespołu Opieki Zdrowot­
nej w Tczewie.

Pogrzeb odbył Się w; dniu 19 sierpnia 1975 r. 
e godz. 16.00 na cmentarzu w Tczewie 

Wyrazy głębokiego żalu i serdecznego współ­
czucia Rodzinie Zmarłej składają:

dyrekcja, rada zakładowa 
i POP i współpracownicy.
K-T3Ó4

W dniu U sierpnia 1975 r. zmarł mój najuko­
chańszy mąż i- przyjaciel, drogi nam wujbk

ś. t P

ALFONS KLEYBOR
lat «8

Pogrzeb odbędzie się w dniu 14 sierpnia 1975 i 
o godz. 15.30 na cmentarzu Srebrzysko w Gdań- 
sku-Wrzeszczu, o czym zawiadamia pogrążona w 
głębokim żalu

Dnia 10 sierpnia 1975 r. zmarła

KRYSTYNA NOWICKA
długoletni, zasłużony pracownik Przedsiębiorstwa 

Handlu Odzieżą „Otex” w Gdańsku.
Wyrazy głębokiego współczucia Rodzinie Zmar­

łej składają:
dyrekcja, rada zakładowa, POP. współpra­

cownicy z Przedsiębiorstwa Handlu Odzie­
żą ,,Otex” w Gdańsku.

» K-7353

W dniu 10 sierpnia 1975 r. zmarła w wieku iat 
69 kochana i najlepsza matka, babcia i teściowa

ś. t P-

HELENA KWIATKOWSKA
Pogrzeb odbędzie się w dniu 14. 08. 1975 r. o

godz. 11.00 na cmentarzu Witomińskim w Gdyni, 
o czym zawiadamia

SYN * RODZINĄ
S-14253

W dniu 10. 08 1975 r. zmarł tragiczni« 

ś. t P-

ROMAN KOPRUCKI
Msza św. dnia 14. 08. 1975 r. o godz. 8.30 w koś­

ciele Garnizonowym Św. Jerzego w Sopocie.
Wyprowadzenie zwłok z kaplicy na cmentarzu 

Katolickim w Sopocie tego samego dnia o godz. 
15.00, o czym zawiadamiają pogrążeni w smutku

rodzina za granicą i w kraju 
oraz przyjaciele

Z głębokim żalem zawiadamiamy, ż« dnia li 
sierpnia 1975 r. zmarł w wieku #8 lat

ś. t P-

KAZIMIERZ RZEPECKI
inżynier leśnik

Pogrzeb odbędzie się dnia 14 sierpnia 197* r.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
10 sierpnia 1975 r. zmarła droga nam

i. t P-

ZOFIA MULLER
Pogrzeb, odbędzie się, w dniu 14. 08. 1975 r. o 

godz. 14.00 na cmentarzu Centralnym Srebrzysko 
w Gdańsku

RODZINA
G-14244

ZAMIENIĘ M-2 kwaterun­
kowe, w Łodzi, na taki« 
samo w Trójmiaście lub 
kawalerkę, w nowyrń bu­
downictwie. Wrzeszcz — 
Zaspa, Pilotów 16 D/4

G-28406

Dnia 11. 08. 1975 
ojciec i dziadek

r. zmarł nagłe kochany mąż,

ś. t P-

ANTONI JANICKI
przeżywszy lat 73

Msza św. odprawiona zostanie dnia 14. 88 1975 r.
o godz. 11.00 w kościele Sw. Antoniego OO. Fran­
ciszkanów' w Gdyni, po czym nastąpi wyprowa­
dzenie zwłok i pogrzeb na cmentarzu Witomiń­
skim w Gdyni, o czym zawiadamia pogrążona w 
smutku

RODZIN A
G-29954

MIESZKANIE, centrum
Gdyni wynajmę z powodu 
wyjazdu na 1-2 lata. Ofer­
ty „13974’’ OUPT 81-301 
Gdynia 1

M-2 komfort (telefon niski 
czynsz) Przymo-ze, zamie­
nię na większe typu „Koko 
szki”. Telefon 53-29-17, 
godz. 16-31 S-13976

POSZUKUJĘ pokoju — 
samotny rencista, pomoże 
w gospodarstwie przy wy­
konywaniu prostych czyn­
ności. Wiesław Gryczon, 
Tczew. Orzeszkowej 3 20

P-838

DOM __ 2 pokoje, kuchnia, 
wolne sprzedam. Pustkow- 
ski, Okrzei 1« 83-110 Tczew 

P-845

ROZPOCZĘTĄ budowę
(wybudowany parter) domu 
piętrowego, z działką w 
Pruszczu Gdańskim sprze­
dam. Oferty „29010” Biuro 
Ogłoszeń 80-958 Gdańsk

KRAWCA przyjmę na sta- 
RO/.WIEDZIONA, bezdziet- te. Rumia ul. Swierczewa- 
na, mieszkanie, wykształcę kiego 23, telefon 71-02-94 
nie, oszczędności, pozna 3-13819
inteligentnego, subtelnego —................................... ...... ...
uczciwego pana lat 48-60. OPIEKUNKĘ do dziecka. 
Cel matrymonialny. Tylko dochodząca lub u siebie w 
poważne fotóoferty „M-13973 domu przyjmę. Telefon
OUPT 81-301 Gdynia l il-93-66 S-13985

Jim;

Ul
2TT

4
WIOLONCZELE sprzedam. 
Paweł Ponka, Wejherowo, 
M. Bucz.ka 5 2

PRACOWNIK do gospodars 
twa rolnego potrzebny. 
Józef Kamrowski. Gętomie 
p-t® Morzeszczyn, woj. 
gdańskie

LOTERIA
FANTOWA
MŁODZIEŻOWEJ

AGENCJI WYDAWNICZEJ

DOCHÓD NA ROZWÓJ SPORTU SZKOLNEGO
0 samochody „Syrena 105”
0 wysokie wygrane w bonach towarowych o wartości od 

500 zł do 20 000 zł.
MOŻESZ WYGRAĆ KUPUJĄC LOS
«aMBarOTr:»^^ miwiww wieawwwiwł
MŁODZIEŻOWEJ LOTERII FANTOWEJ.

i ihwiibi»«i riisMipaaMeTr i—aw» uwii.iimbi mm«> f —amin-rnTTrei r

Losy w cenie 5 zł do nabycia w kioskach ,.Ruchu'*
w Yżojewództwach gdańskim i elbląskim.

K-620I

FIZYKA — korepetycje. 
Telefon 41-52-71 wew. 65, 

P-833 gadz. 10-15 S-23112

wykonywanie robót montażowych dla sieci wodo­
ciągowej. W związku r tym prosi się mieszkańców 
o wcześniejsze zaopatrzenie się w wodę. K-7363

„MOSKWICZ” 408 sprzedam 
Tczew, Kr. Jadwigi 8/8, po 
16 P-835

VW — 1300, 1970 r., skuter 
,Vespa’’ sprzedam. Telefon 

52-18-65, po 16 G-29189

MĘŻCZYZNĘ do wszelkich 
G-29242 prac w gospodarstwie rol-

________________________ __/___ nym (z umiejętnością doje-
PSA — pudla czarnego, nia krów) zatrudnię. Wyna 
wersalkę, tapczan, nowe, grodzenie dobre. Piotr Ka 
meble antyki, maszynę czan, Tczew — Tczewskie 
„zyg — zag", szafę, dwu- Mki. ul. Zajączkowska 
drzwiową sprzedam. Wrze­
szcz, Jaśkowa Dolina 47a 6,
III p., godz. 15-19

G-292S1

P-837

POGOTOWIE telewizyjne 
Oliwa, Pomorska 82C 27, 
telefon 53-32-27 lub 53-26-01 

G-27711

EL £

Kol. JANINIE
Z 1 EMAN

serdeczne wyrazy »pół-
czucia i powodu śmierci

M ATK!

składają

współpracownicy t
zakładu usługo w ego |
PP .Jubiler” Gdy-
nia 3

S-U20*

1*0 M trzy pokuj o v. y w

INTELIGENTNY, przystoj­
ny. wyższe wykształcenie, 
dobrze sytuowany, pogod­
nego usposobienia, pozna 
panią do lat 45, Średniego 
wzrostu, szczupłą o podob­
nych walorach, wykształcę 
nie średnie, z mieszkaniem

WÓZEK głęboki, dziecięcy, 
kolor pomarańczoxvy sprze iC>n 41-30-38, godz 
dam. Gdynia-Demptowo, 
ul. Rybińskiego 19 11 "" ' ''

__S-13963
MASZYNĘ omłotową, silnik 
oraz przenośnik do słomy 
sprzedam. Tadeusz Paluch,
Brzusce, poczta Subkowy 

P-831

POMOC domowa do dziecka NOWOŚCI Wymiana śrub 
lekarza na stałe potrzebna w oknach szwedzkich na 
Mieszkanie i utrzymanie, zamki zatrzaskowe. Telefon 
Zgłoszenia codziennie tele 41-62-28 G-28496

20-21 
G-29494

m mmmm
TTójmiescie lub okolicach c>| matrymonialny. Dyskre 
kupię. W rozliczeniu dam rja zapewniona. Oferty 
mieszkanie. l-pokojowe z „M-13982” OUPT »1-301 
km hutą. łazienką. 11 pte* • o Gdynia 1
w centrum Sopotu. Oferty -------- --------------------------------—

Biuro Ogłoszeń BEZDZIETNA, przyjemnej 
80-958 Gdansk aparycji, szczupła, rozwie-
—. - - dziona. bez winy, mieszka-

POŁ domu wraz z zabudo nie, pozna pana wiek 54-00 
waniami gospodarczymi. lat, kulturalnego z wyższym 
działka 0,40 ha. nadająca wykształceniem, uczciwego, 
się na hodowlę sprzedam, pogodnego. Cel matrymonia 
Wiadomość: Starogard Gd., lny. Dyskrecja zapewniona. 
Lubichowska 4 Oferty ..M-13980'’ OUPT

P-838 81-301 Gdynia 1

BILARD elektryczny 4-liez 41-44-65
nikowy z automatycznym 
podawaniem kul! sprzedam 
Oferty ,.29696” Biuro Ogło­
szeń 80 938 Gdańsk

I)R DZIEWANOWSKI skór
......................... *.... .. " ne, weneryczne, Gdańsk,

MATEMATYKA — popraw Sw. Ducha 25 27, telefon 
ki, egzaminy wstępne. Asy 31-63-88 G-28518
stenci. Telefony 21-61-97. SPECJALISTA skórne, we 

G-29041 nerycżńe, dr IJpiński. So-
.....do- Ohrob:ego 22. telefon

PRZYGOTOWUJE do egza y _06.37 ’ s-24558
ml nów poprawkowych •— ------- ------------------------—----------
matematyka. Sopot, Armii Uft Z. KRAJEWSKI skórne 
Czerwonej 74 s weneryczne. Wrzeszcz, Gru

*•13948 uwaldzka 24, telefon 41-W-%7

KOMUNIKATY
KULTURALNA pani w śre ~ ——---------------------------------------------------- ------------- ----- —
dnim wieku, wynajmie sa- Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Wodociągów 1 Kanató- 

’ modzielny pokój w Gdyni zacjt Oddział Gdańsk zawiadamia mieszkańców Gnie- 
na ro>k. Oferty ..13977” \va, że dnia 15. 08. br. w godz. 8.00—15.00 będzie 
OUPT 81-301 Gdynia 1 wstr*ym»«f dopływ w ody do miasta * uwagi na

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Robót Wodociągowych 
i Kanalizacyjnych w Gdańsku w porozumieniu z Wo­
jewódzkim Przedsiębiorstwem Wodociągów i Kanali­
zacji w Gdańsku oraz Urzędem Miejskim w Prusz­
czu Gdańskim uprzejmie zawiadamia wszystkich 
mieszkańców Pruszcza Gdańskiego, PGR Rotman- 
ka, PGR — Rusocin i Oś. Cieplewo, że w dniu 15, 08, 
1978 r. od godz. 7.00 do dnia 1«. 08. 1975 r. do godz. 
7.00 wystąpi całkowity brak wody w sieci wodocią­
gowej spowodowany koniecznymi pracami przy sy­
fonowa niu rurociągu w rejonie ujęcia wody.

K-7313

PRZETARGI I LICYTACJE
Przedsiębiorstwo Spedycji Międzynarodowej C. Hart- 
wiig Gdańsk-Nowy Port, ul. Na Zaspę 3, ogłasza prze­
targ nieograuirzouy na sprzedaż dwóch skuterów 
„Osa” typ M-50, nr nr silników 5179 i 7680, ram 005350 

1 907883 -- cena wywoławcza jednego skutera 5100 zł. 
Przetarg odbędzie się w dniu i. IX. 1975 :. o godz. 10 
w biurze PSM C Hartwig Gdańsk-Nowy Port, ul. Na 
Zaspę » pokoi 43. iV przetargu t-.ogą b.ac udział in­
stytucje państwowe i osoby prywatne. Wadium w wy­
sokości io proc. ceny wywoławczej należy wpłacić 
najpóźniej w przeddzień przetargu do kasy PSM C. 
Hartwig Gdańsk. Skutery będzie można oglądać od dn 
25. VIII. br. w godz. 11 do 14 pod w/wym. adresem. W 
przypadku niedojścia do skutku pierwszego przetar­
gu, drugi przetarg po obniżeniu ceny wywoławczej, 
odbędzie się w dniu 2. IX. 75 r, o godz. 10 w tym 
samym miejscu. Zastrzegamy sobie praw"« odstąpie­
nia od przetargu bez podania przyczyń. K-7218
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Trwa XII Tydzień Kultury Beskidzkiej „Beskidy-75”. W Żywcu, Szczyrku i Wiśle odbywają się imprezy, w któ­
rych uczestniczą zespoły regio naln« Polski, CSRS, Węgier i artyści ludowi, prezentując najpiękniejsze tańce, obyczaje 
I obrzędy. CAF — Momot

Akademia Medyczna w A''' 
u progu 30-lecia

W PRAWDZIE jeszcze 
dwa miesiące dzielą 
od dnia, w którym 

minie 30 lat istnienia Aka 
demii Medycznej w Gdańs 
ku, ale od dawna już trwa 
ją w uczelni przygotowa­
nia do tej pięknej roczni­
cy. Jej obchody nie będą 
miały wprawdzie nazbyt 
odświętnego charakteru, 
niemniej — lub: tym bar­
dziej — fakt ten z wielu 
względów godny jest od­
notowania.

Dokładnie 8 października 
1945 r. dekretem Krajowej 
Rady Narodowej powołana 
została do życia Akademia 
Lekarska w Gdańsku. Ale 
już 8 kwietnia tegoż roku 
na terenie obecnej AMG 
pojawiła się pierwsza w 
wryzwolonym Gdańsku gru 
pa lekarzy, którzy przystą­
pili do pionierskiej pra­
cy: organizowania pomo­
cy lekarskiej ludności oraz 
odbudowy przyszłych kli­
nik uczelni.

16 października odbył się 
pierwszy egzamin wstępny, 
a 12 listopada 235 słucha­
czy rozpoczęło „normalne” 
zajęcia i wykłady. Oficjal­
na zaś inauguracja roku 
akademickiego odbyła się 
dopiero 2 lutego 1946 roku. 
Wówczas wykład inaugura 
cyjny wygłosił pierwszy 
dziekan Wydziału Lekars­
kiego prof, dr Kornel Mi­
chejda. Pierwszym rekto­
rem mianowano prof, dra 
Edwarda Grzegorzewskie­
go, a autorami pierwszych 
drukowanych w Szwecji 
podręczników byli profe­
sorowie I. Abramowicz 
(„Podręcznik okulistyki”) 
i I. Adamczewski („Fizyka 
dla medyków”). _ Pierwsi 
absolwenci opuścili mury 
uczelni w 1951 roku.

A dziś? Liczba absol­
wentów — lekarzy medy­
cyny, stomatologów i far­
maceutów osiągnęła pra­
wie 1(1 tysięcy. Stanowią 
oni trzon kadry medycznej 
Wybrzeża i Polski północ­
nej.

Miarą dorobku a mg 
jest liczba kadry na­
ukowej wykształco­
nej na użytek własnej 

uczelni i innych ośrodków 
naukowych. W omawianym 
okresie w gdańskiej AM 
nadano stopnie naukowe 
doktorów 8(10 osobom i prze 
prowadzono 150 przewo­
dów habilitacyjnych. Aktu 
«lnie pracę dydaktyczno- 
naukową prowadzi kadra 
6"0 nauczycieli akademic­
kich. z ezeffo 100 — to pro­
fesorowie i docenci. Jeśli

dodać blisko 50-osobową 
grupę samodzielnych pra­
cowników’ naukowych „prze 
kazanych” przez AMG do 
innych ośrodków — otrzy­
mamy w sumie obraz dy­
namicznie prowadzonej pra 
cy naukowej dydaktycznej, 
badawczej, w wyniku któ­
rej dorobek kadrowcy u- 
czelni jest tak imponujący. 
W kilku ostatnich latach 
dynamizm przyrostu kadry 
naukowej obrazują także 
liczby: przybywa rocznie
ponad 40 doktorów nauk 
medycznych i farmaceutycz 
nych oraz 10 doktorów? ha­
bilitowanych. Wszystko to 
pozwoliło AMG przejąć na 
siebie ciężar powołania w? 
1972 r. w7 Bydgoszczy Zes­
połu Nauczania Kliniczne­
go AMG, dziś — filii z od­
działem zamiejscowym wy­
działu lekarskiego. Jest to 
piękny przykład działania 
na rzecz innego regionu, 
nie posiadającego własnych 
możliwości kształcenia kadr 
lekarskich.

Ale AMG to również 
kliniki, działalność usłu- 
gowo-lecznicza. Ogółem kii 
niki AMG dysponują 1800 
łóżkami klinicznymi, w in­
nych szpitalach 300 miejs­
cami klinicznymi.

We wszystkich placów­
kach AMG pracuje aktual­
nie trzy i pół tysiąca osób.

W całym 30-leciu z wy­
soko kwalifikowanych u- 
sług leczniczych w7 klini­
kach AMG skorzystało 
750 tysięcy pacjentów7 (w 
ostatnich latach średnia 
roczna liczba pacjentów7 kii 
nicznych wynosi 35 tys. 
osób), a z ambulatoryjnych

szych nabytków7 aparaturo­
wych należą na pewno: 
nowoczesny zestaw7 do ba­
dań naczyniowych; apara­
tura do intensywmego nad­
zoru w? Instytutach Chi­
rurgii i Chorób Wewnętrz­
nych; nowoczesna aparatu 
ra diagnostyczna na radio­
logii; laser argonowy do 
zabiegów? okulistycznych, 
kolejne 2 sztuczne nerki, 
kardiokomputer; scynty­
graf; spektrofotometr ato- 
mowo-absorbcyjny; otrzy­
many w? formie daru apa­
rat krążenia pozaustrojo- 
w?ego „płuco-serce” i inne.

Wiele z tych bezcennych 
urządzeń otrzymała aka­
demia w wyniku specjal­
nych porozumień — umów? 
z przedsiębiorstwami Wy­
brzeża. Ze swej strony u- 
czelnia „odpłaca” sowicie: 
gros tematów prac nauko­
wo-badawczych AM dyktu 
ją potrzeby środowiska, 
którym służy uczelnia. W 
pierwszych powojennych 
latach do priorytetowych 
zadań należało rozwiązanie 
problemów? chorób zakaź­
nych, tropikalnych, gruźli­
cy. Później, w latach 
1951—53 było to. zwalcza­
nie choroby heinemedina. 
Dziś prace koncentrują się 
na chorobach typowych dla 
XX wieku — wymieńmy 
choroby układu krążenia, 
nowotworowe, urazy, zatru 
cia oraz cały kompleks 
spraw? związanych z ochro 
ną naturalnego środowiska. 
Szczególnie godne odnoto­
wania są badania wpływu 
nowoczesnej technologii 
produkcji przemysłowej lub 
transportu przemysłowego, 
chemizacji życia codziem

porad przychodni specja- neg0 oraz struktury urba-
listycznych 
cjentów.

4,5 min pa-

TAK wszechstronny, 
dynamiczny rozwój 
zawdzięcza uczel­

nia zarów?no swej ofiarnej 
kadrze, jak i temu, że pańs 
stw?o dąży do tworzenia 
optymalnych w? a r u n k ó w?
działań naukowo - dydak­
tycznych i usłpgowo-lekars 
kich. Pomoc państw?a oraz 
wspomaganie środkami Na 
rodowego Funduszu Ochro 
ny Zdrowia pozwalają na 
rozbudowę uczelni, jej za­
plecza teoretycznego, wy­
posażenie klinik i instytu­
tów w nowoczesną apara­
turę badawczo-diagnostycz- 
ną. Zwłaszcza w ostatnich 
latach nakłady na te cele 
wykazują wyraźny wzrost. 
W ub. roku tylko były one 
3-krotnie wyższe niż w ro­
ku 197«. Do najcenniej-

(49)
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SPOTKANIE FORSTER - CHURCHłU

Albert Forster ni* taj, i* jego portia i 
on som dążyli do przyłączenia Wolnego 
Miasta do Rzeszy. Stara się jednak prze­
konać trybunał, ż* chodziło mu o dokona­
ni« tego bynajmniej nie w dradze wojny.

— Myśmy w Gdańsku nie wiedzieli e tym 
jaką drogą Gdańsk miał być włączony do 
granic Rzeszy niemieckiej. To zależało wy­
łącznie od Berlina. My byliśmy przekona­
ni, że Berlin postara się o zawarc;e jakie­
goś pokojowego porozumienia z Polską.

W piątym dniu rozprawy prokurator Sie­
wierski nieoczekiwanie zadał Forsterowi py­
tanie:

— Czy oskarżony, przed wojną przeprowa­
dzał rozmowy z brytyjskim mężem stanu 
Wimtanem Churchillem?

Forster skorzystał z prawa odmowy ze­
znań, odpowiadając: — Ną ten temat nie 
mogę złożyć wyjaśnienia.

Prokurator nie nalegał.

rej zainteresowani znajdą 
wiele interesujących arty­
kułów i publikacji.

TE G O R O CZ N A i na ug u 
racja roku akademie 
kiego odbędzie się w 

AMG 8 X — dokładnie w 
30-lecie dekretu KRN, po­
wołującego do życia tę 
uczelnię.

Tegoż dnia nastąpi otwar 
eie wystawy dorobku AMG 
Miejscem wystawy ma być 
hall Zakładów Teoretycz­
nych, który — mamy na­
dzieję — budowlani prze­
każą do eksploatacji w 
tym ostatecznym terminie.

Uczelnia przygotowuje 
też folder (b. dobra tech­
nika, doskonały papier) w 
językach polskim i angiels 
kim, przeznaczony głównie 
dla odwiedzających AMG 
lekarzy i naukowców za­
granicznych.

Przygotowuje się też 3 
medale: będzie to medal
30-lecia (jednorazowy) dla 
wieloletnich zasłużonych 
pracowników AMG: meda1 
„Za służeń emu A kadem i > 
Medycznej w Gdańsku” 
(stały) oraz medal „Primus 
inter oares” -- corocznie 
pr z y zn a wąn y wy bi t n y m
studentom akademii.

E. K.

•Jubileusz Ligi Kobiet

W interesie kobiet
pracujących
W pierwszym zapale li­

ga wzięła na siebie 
obowiązki przekra­

czające możliwości jednej 
organizacji: likwidowała
wśród kobiet analfaoe- 
tyzm, organizowała naj­
rozmaitsze kursy szkoleń i o 
we, zespoły czytelnicze 7 
artystyczne, pokazy, wy­
stawy, czuwała nad pro­
jektami ustaw, dekretów, 
rozporządzeń, nad odpo­
wiednim obsadzaniem sta­
nowisk w dziale ochrony 
pracy i opieki społecznej. 
Po pewnym czasie wiele z 
tych obowńązków przejęło 
państwo. Liga skupiła się 
głównie na przygotowaniu 
kobiet, nie mających żad­
nych kwalifikacji, do p7a 
cy zawodowej. A więc — 
szkolenie zawodowe. Tylko 
w latach 1948—49 przes-kó 
łono 162 tys. kobiet. li­
czono je najrozmaitszych 
prac; wyrobu kapsli do bu 
je lek, robienia wielkich 
sieci rybackich, dziew! ar- 
siwa, tkactwa, hafciarst- 
wa, introligatorstwa, ma­
larstwa pokojowego itp. M. 
in. kierowano kobiety tak­
że do prac dziś uważa­
nych za typowo męskie i 
wzbronionych kobietom. 
Któż z nas nie pamięta ko 
biet w kolorowych chu­
steczkach na głowie, krzą­
tających się na rusztowa­
niach budów?, piosenek o 
tr aktorzy« tikach?

W miarę rozwoju gospo­
darczego kraju zmieniały 
się, oczywiście, warunki 
życia kobiet, do czego li­
ga się dostosowywała, nie 
zmieniając jednakże za­
sadniczych założeń swoje­
go programu. Nadal aktu­
alny był awans kobiet, 
podnoszenie ich kwaiiftka 
cji, ochrona ich interesów, 
co do których liga ma oaj 
lepsze rozeznanie. P o w ■> t a - 
wały nowe dziedziny prze 
mysłu — trzeba -było nau­
czyć kobiety pracy przy 
automatach, przy skompl: -

...Tok można lapidarnie określić działalność Ligi Ko­
biet, działalność, którą rozpoczęła już w 4 miesiące - 
w sierpniu 1945 - po zakończeniu II woiny światowej, 
pod nazwą Spoleczno-Obywatelska Liga Kobiet. Za­
dania, które sobie postawiła: włączyć kobiety w ży­
cie polityczno-społeczne kraju, pomóc im w zdobywa­
niu wykształcenia i kwalifikacji, w racjonalnym prowa­
dzeniu gospodarstwa domowego, organizowaniu nale­
żytej opieki wychowawczej nad dziećmi - nie były 
wcale łatwe. Trzeba sobie uprzytomnić ówczesne wa­
runki. Kraj zrujnowany, setki tysięcy kobiet nie przy­
gotowanych do pracy zawodowej, zmuszonych do o- 
piekowania się rodziną i dziećmi, a jednocześnie pra­
gnących włączyć się w nurt odbudowy.

W

dusze na tworzenie braku­
jących miejsc pracy: po­
wstawały nawet własne 
placówki ligi zatrudniają­
ce kobiety.

Szczególnej opieki wy­
magały samotne matki z 
dziećmi. Liga ją organizo­
wała: stacje opieki nad
matką i dzieckiem, żłobki, 
przedszkola, ogródki jorda 
nowskie, Domy Dziecka — 
oto niektóre % bogatego 
arsenału prae organizacji.

dzięki czemu mogła ułat­
wić kobietom otrzymanie 
pracy chałupniczej.

YSIŁKT ligi docenia 
nie tylko społeczność 
kobieca, ale i pań­

stwo, czego wyrazem było 
nadanie tej organizacji Ot 
deru Sztandaru Pracy 1 
klasy na VI Krajowym 
Zjeździe ligi w marcu 
1975 r. — a więc w prokla 
mowanym przez Zgroma 
dzenie Ogólne ONZ Mię­
dzynarodowym Roku Ko­
biet, który jest jednocześ­
nie rokiem 30-lecia istnie- 

przestawalv kołatać ms polskiej organizacji ko 
w bieceT

W1.1966 r- Ogólnopolski 
Komitet FJN powo­
łał Krajową Radę 

Kobiet Polskich, a lidze 
powierzono ważny odcinek 
pracy — działalność w 
miejscu zamieszkania. Na 
IV Krajowym Zjeździe li­
gi przedyskutowano nowe 
zadania, których treścią 
miała być głównie praca 
ideowo - wychowawcza, u- 
macnianie kontaktów ze 
związkami zawodowymi, z 
.radami narodowymi, z sa­
morządem mieszkańców-, z 
zagranicznyrai organizacja- 
mi kobiet, szczególnie z 
ŚDFK.

Czy znaczy to, że Liga 
Kobiet — niby ów Mu­
rzyn — zrobiła swoje i mo 
że odejść? Nic podobnego' 
Działająca dziś już tylko 
w miejscu zamieszkania w 
miastach, liga jeszcze 
wciąż ma. pełne ręce ro­
boty. Mimo że określenie 
„słaba płeć” powoli staje
ię anachronizmem, me 

kowanych maszynach. Już brakuje kobietom ci eta­
nie dźwiganie cegieł, a*e 
precyzyjna robota.

Bywały też okresy, że 
brak było pracy dla ko­
biet. Liga przy poparciu 
kierownictwa resortów 
pańs t w o w y c h, s>p ółd z i el -
czości, organizowała fun-

nistycznej na zdrowie czło­
wieka. Ogółem pracownicy 
naukowi AMG opublikowa 
li w ciągu 30 lat ponad 11 
tysięcy prac naukowych 
(na ostatnie 10-lecie przy­
pada 6 tys. prac), z czego 
wiele uzyskało najwyższe 
wyróżnienie i nagrody.

Nie sposób w jednym 
artykule omówić wszystko, 
co składa się na chlubny 
i imponujący dorobek 
gdańskiej AM. Czynimy to 
więc zaledwie markująco, 
z konieczności pomijając 
wiele spraw godnych odno­
towania. Tłumaczy nas za 
pewne fakt, że wszechstron 
na historia AM w Gdańsku 
złożyć się może na okazały 
tom biografii uczelni. Z 
okazji jubileuszu ukaże się 
zresztą specjalny numer 
„Annales Academiae Me- 
dicae Gedanensis”, w któ-*
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24-letnia Sur i Blackpool (Anglia) porzuciła pracę w 
miejscowej gazecie, l>y popróbować szczęścia jako mo­
delka. Jak oceniacie jej szanse? CAF AP

U

rów wynikających z trud­
ności godzenia pracy za­
wodowej z obowiązkarń 
domowymi, bądź z trudu oś 
ci rodzinnych. Często po­
trzebna im jest rada, po­
moc. I znajdują ją w po­
radniach ligi, których za­
czątki sięgają 1948 roku. 
Obecnie istnieje 346 pora­
dni przy zarządach terono 
wyeh i 111 punktów po­
radnictwa przy kołach. 
Porad udzielają fachowcy 
W latach 1970—74 do 
wszystkich poradni tereno 
wy oh wpłynęło ogółem 
235 784 sprawy, w tym m. 
in. alimentacyjne, rozwo­
dowe, zawodowe, wycho­
wawcze itp.

WAGI godna jest o- 
| piniodawcza funk­
cja kobiet - prawni­

ków, działających w pora­
dniach prawno - społecz­
nych ligi — opiniodawcza 
w stosunku do projektów 
aktów prawnych dotyczą­
cych rodziny, kobiet i dzie 
ci. Szczególnie cenny był 
ich wkład w opiniowanie 
obowiązującego Kodeksu 
Pracy, prawa lokalowego, 
ustawy o funduszu ali­
mentacyjnym, o przedłuż^ 
n,iu urlopu macierzyńsku? 
go. Duży był ich udział w 
przeprowadzaniu analizv 
skutków działania ustawy 
o dopuszczalności przery­
wania ciąży oraz kodeku, 
rodzinnego i opiekuńczego.

Liga własnym wysiłkiem 
zorganizowała 80 uniwersy­
tetów dła rodziców i po 
wszechnych, rozwinęła o 
żywioną działalność klubo 
w a. Wobec tego, że kobie-

W ciągu nocy jednak Forster przemyślał 
w celi więziennej pytanie prokuratora i do­
szedł do wniosku, że chyba będzie dlań ko­
rzystniej jeśli jednak przedstawi trybunało­
wi przebieg tej rozmowy.

Nazajutrz sam poprosił sąd o zezwolenie 
złożenia wyjaśnień w tej sprawie, jeśli pan 
prokurator nie wycofał swego pytania. Pro­
kurator Siewierski powiedział, że nie w je­
go zwyczaju leży cofanie pytań, ale oskar­
żony nie musi w świetle przepisów polskie­
go kodeksu postępowania karnego odpo­
wiadać na nie. Oskarżony wyjaśnia:

— Nawiązując d© zadanego mi wczoraj 
pytania pana prokuratora składany oświad­
czeni® e przebiegu rozmowy z Churchillem. 
Miała ona miejsce w lipcu 1938 roku w/ 
ton dynie, w mieszkaniu Churchilla. Spot­
kanie to doszło do skutku za pośrednic­
twem dyrektora Stoczni Gdańskiej profeso­
ra Noego, który osobiście znał Churchilla, 
Była to rozmowo prywatna. Rozmowa od­

bywała się w granicach spławianych przez 
Churchilla pytań.

Churchill spytał jaki jest skład narodo­
wościowy mieszkańców Wolnego Miasta 
Gdańska. Gdy to wyjaśniłem, zapytał jakie 
jest nastawienie ludności gdańskiej. Oświad 
czyłem, że niemiecka ludność Gdańska u- 
waża odłączenie Gdańska od Rzeszy za 
krzywdzące, że istnieje wśród nich pragnie­
nie powrotu Gdańska do Rzeszy.

Churchill odpowiedział na to, że on to 
rozumie i spytał iak sobie wyobrażam ten 
powrót. ,

Odpowiedziałem nsu, ie był Już podoony 
precedens w przeszłości, a mianowicie pl«- 
biscyt w Zagłębiu Saary, Plebiscyt ten od­
był się pod nadzorem międzynarodowym. 
My uważamy, ie taki plebiscyt pod nadzo­
rem międzynarodowym, w porozumieniu z 
Polską i Ligą Narodów mógłby odbyć się 
również i w Gdańsku. Na te Churchill:
- Nc ten temat możemy dyskutować.
Churchill podkreślał z na-ciskiem., że _ en 

może zrozumieć pragnienie Niemców, któ­
rych przeważająca większość zamieszkuje te 
reny przyległe do Rzeszy, aby połączyć i« 
z Rzeszą niemiecka. Uważa jednak, że dla 
rozwiązania tych wszystkich problemów mu­
siałoby nastąpić porozumienie międzynaro­
dowe. Szczególne znaczenie w tej kwestii 
miałoby odpowiednie porozumienie między 
Rzeszą, a Wielką Brytanią.

Powiedziałem mu, że jest ta również ty­
czeniem Hitlera,

No pytanie ChurchHlc, jak się przedsta­
wia kwestia żydowska w Rzeszy, oświadczy­
łem, że zagadnienie Żydów w Rzeszy usta­
lone przez ustawodawstwo norymberskie o- 
bowiazuje i udzieliłem mu wyjaśnień co 
do treści tej ustawy. Oświadczyłem dalej, 
ie w Niemczech odetchnięto by z ulga, 
gdyby Żydzi wywędrowa!i z Rzeszy. Na to 
Churchill ©świadczył, że jego zdaniem ró­

wnież ten problem powinien być uregulo 
wany na terenie międzynarodowym. Jego 
zdaniem wielkie mocarstwa powinny poro 
zumieć się w tej sprawie i zbadać możli­
wość utworzenia dla Żydów własnego pań­
stwa.

Z kolei ja zadałem mu pytanie doty­
czące spraw kościelnych. Również i w tej 
kwestii przedstawiłem mu nasz punkt wi­
dzenia. ponieważ zapytał, jakie są zamie­
rzenia w tym zakresie partii narodowoso- 
cja li stycznej w Rzeszy. Powiedziałem mia­
nowicie, że naszym zdaniem — Kościół po­
winien zajmować się wyłącznie sprawom 
■kościelnymi i religijnymi, a nie polityczny 
mi. Ten punkt widzenia opiera się na do­
świadczeniach, których dostarczyła historia 
Niemiec.

Rozmowa zeszła również no temat parła 
mentu brytyjskiego w nawiązaniu do kon 
stytucji NSDAP i ustawodawstwa Rzeszy. 
Pytał mnie Churchill, czy byłem w parla­
mencie angielskim i chciał się dowiedzieć 
© mych wrażeniach.

Oświadczyłem, że parlament brytyjski jest 
niewątpliwie instytucją godną podziwu, 
jednak historia rozwoju parlamentu i Kon­
stytucji brytyjskiej, nie może być . w żad­
nym wypadku porównywalna ze stosunkami 
panującymi w Niemczech.

Sprawozdanie i komentarz Forstera z je­
go rozmowy z Churchillem spotkdo się J 
natychmiastową repliką prokuratora Sie 
wiejskiego, której stenogram przytaczam 
podobnie jak oświadczeni« Oa u lei tera w 
całości:

— Oskarżony Forster, prowadząc rozmo­
wę z Churchillem, powtórzył tezę, reprezen­
towaną wówczas przez NSDAP, jakoby za 
miarem rewizjom izmu Traktatu Wersalskie­
go, jeśli chodzi o Gdańsk, było przepro­
wadzenie plebiscytu na wzór Zagłębia Sa 
ary.

(Ciąg da! szy nastąpi)

ty nie
do swojej organizacji 
sprawach zawód owych, 
Liga nawiązała kontakt ze 
„Społem” i Komitetem 
Drobnej Wytwórczości.

S. Orzełowska

Kaprysy turystów
Czionek rady hrabstwa Kora 

walii (południowo-aachoCtnia 
Anglia) — Boy Hendy wystą­
pił na jednym z posiedzeń * 
wnioskiem, żeby nie dopuaz- 
czać do małych gospód i za­
jazdów w tym okręgu turys­
tów amerykańskich. „Za parę 
funtów, które wydadzą na no­
cleg — oświadczył Hendy — 
turyści z USA żądają wygód 
rak w hotelu oznaczonym 
pięcioma gwiazdkami”. Najgor 
sze jest to dodał że „ci 
przeklęci Amerykanie za czę­
sto się kąpią i upominają Się 
o ciepłą wodę rano i wtęczo-

Najdłuższy
gobelin

W sali londyńskiego ratu­
sza wystawiono na pokaz 
najdłuższy gobelin świata, 
mierzący 91,6 metra i przed­
stawiający epizody z II woj­
ny światowej, począwszy od 
ewakuacji spod Dunkierki po 
desant w Normandii. Prace 
nad tym gobelinem trwały 
cztery lata. Zamówił go hrd 
Dulverton, który chciał uczcić 
ten okres w historii Anglii po­
dobnie jak to fui uczyniono 
w przypadku Inwazji Norma­
nów na wyspy brytyjskie w 
1066 roku.

- odpowiada mgr Antoni Mrug
dyn nacz. Wojewódzkiego Zjednoczenia 

Przedsiębiorstw Gospodarki Turystycznej w Sopocie
•laką rolę spełnia WZPGT na Ubiegłoroczna uchwała Wojewódzkiej Rady

tok tury stycznie newralgicznym Wy­
brzeżu gdańskim?

- Rola i działanie gospodarcze zjedno- 
cienia uwarunkowane jest charakterem i 
specyfiką województwa gdańskiego. Po re­
formie administracyjnej 75 procent ludności 
mieszka w miastach. A więc naszym pod­
stawowym zadaniem jest stworzenie tejże 
miejskiej ludności warunków wypoczynku I 
rekreacji. I te m, in. różni nas od bratnich 
przedsiębiorstw w głębi kraju.

— Ale na razie my, stali miesz­
kańcy Wybrzeża i Trójmiasta, „gi­
niemy" w morzu milionów turystów 
z całego kraju, Europy, moi# nawet 
świata...

- Wynika ta prawda ze znikomej — wo­
bec potrzeb — bazy rekreacyjnej, jaką win­
niśmy zaproponować ludności „miejscowej", 
że wymienię przykładowo przepiękne Wzgó­
rza morenowe. Tylko, że ten imponujący o- 
biekt nie jest zagospodarowany, nie przy­
stosowany do funkcji gigantycznego parku 
i w efekcie nie wykorzystany.

„Giniemy" zaś w nawale milionów tury­
stów ze względu no stale rosnqca atrak­
cyjność gdańskiego Wybrzeża w kraju i ?a 
jego granicami, w szczególności dla tzw, 
passantów, czyli turystów jedno- lub dwu­
dniowych, zainteresowanych walorami za­
bytkowymi regionu,

— Czy nie sqdzi pan jedncik, że
■ , - , , , * t\l W][Vn| vvjł MUl iwtwnwiriM f» w ■ -• / »fr «■

głowng atrakcję jest po prostu rno* Skiego został już zaakceptowany przez cen

Narodowej, sięgająca w skutkach po rok 
1980, jest punktem wyjściowym do szczegó­
łowych ustaleń zakresu bazy turystyczne] i 
potencjału gospodarczego w najbliższej pię­
ciolatce.

— Czy zakłady przemysłowe będq 
mogły budować własne ośrodki wy* 
poczynkowe w województwie gdań­
skim?

— Oczywiście, ale wyłącznie za noszą 
zgodą i aprobatą. Okres tworzenia tzw. 
zamkniętej, zakładowej bazy wypoczynkowej 
przeszedł już do historii. Generalnie zakła­
damy zagwarantowanie w takich ośrodkach, 
już istniejących do naszej dyspozycji pew­
nej ilości miejsc, główniie żywieniowych, dla 
innych „kategorii” turystów.

— Co robi zjednoczenie, żeby 
półwysep helski nie został do resz­
ty rozdeptany przez miliony gości?

- Z półwyspu korzysta dosłownie cała 
Polska i cała Europa. Ochrona półwyspu 
przed „klęską urodzaju” gości mieści się w 
naszym generalnym programie. Ale obecnej 
dewastacji Helu zapobieqnie dopiero pra­
widłowe zagospodarowanie turystyczne pół­
wyspu, to zaś praktycznie przekracza naw® 
możliwości. Koszt wstępny tego przedsię­
wzięcia znacznie przekracza miliard złotych, 
tego zaś ciężaru gdański, wojewódzki plan 
terenowy nie udźwignie. Dlatego w jego 
rozwiązaniu będzie partycypować cały kraj. 
Krajowy program ratowania półwyspu hel-

rze?
- Oczywiście, ale głównie dla turystyki 

pobytowej, czyli dłużej trwającej. Natomiast 
goście „przepływający” przez Trójmiasto mu­
szą „zaliczyć” obowiązkowo Główne Miasto, 
muzea, Oliwę, molo sopockie, porty, przy­
stanie; odnosi się to przede wszystkim - 
choć nie wyłącznie - do tysięcy młodzieży. 
Oto znamienne porównanie: w ub, roku w 
starych granicach naszego województwa 
gościliśmy ok. 8 milionów turystów. Szacuje­
my, że w tym „lecie stulecia” w obrębie wy­
datnie zmniejszonych granic województwa 
gdańskiego podejmować będziemy ok. 6,5 
cło 7 milionów gości.

— Jakimi działacie środkami?
- Pierwszy kierunek, to baza stała, czyli 

hotele, domy wycieczkowe i ośrodki wypo­
czynkowe, razem liczące ok, dwóch tysięcy 
miejsc nocleąowych. Poważna jest też baza 
sezonowa, czyli campingi, pola namiotowe. 
Mamy również niemal największą w kraju 
bazę prywatnych kwater, liczącą 30 tysięcy 
łóżek. One to stanowią podstowę wczasową 
dla dziesiątek tysięcy sezonowych urlopowi­
czów.

— Kto kwalifikuje jakość prywat-

tralne instytucje, powoli przesuwamy się w 
fazę wstępnych założeń realizacyjnych. O- 
becńie pola biwakowe czy obozowiska ni® 
są nawet ćwierćśrodkiem.

— A jednak temat przewodni na­
szej rosmowy „utongł” w morzu mi­
lionów turystów: powróćmy więc do 
propozycji dla stałych mieszkańców 
Trójmiasta,

- Obiektem centralnym programu jest 
Pojezierze Kaszubskie, chodzi o zagospoda­
rowanie Szwajcarii Kaszubskiej, a właściwi® 
tzw. Drogi Kaszubskiej. Dysponujemy jut 
pełną dokumentacją np. na Zawory, w któ­
rych proponujemy stałą, całoroczną bazę 
wypoczynkową nad jeziorem, wraz z zaple­
czem gastronomicznym, noclegowym, kąpie­
li skiem, stanicą wodną. W stadium final­
nych opracowań jest Złota Góra, która tak­
że winna stać się przepięknym obiektem re­
kreacyjnym. Zagospodarowania wymaga Je­
zioro Ostrryckie, turystyczno-wypoczynkowa 
wieś Chmielno. W perspektywie najbliższej 
pięciolatki mamy zagospodarowanie wzgórz 
morenowych, a więc atrakcyjnego terenu 
spacerowego, będącego w zasięgu ręM

nych kwater, o których opinia jest mieszkańców Trójmiasta.
nader zróżnicowana?

- Kwalifikujemy my i nosze przedsiębior­
stwa na podstawie odpowiednich przepisów. 
Weryfikacja jakości obwarowana jest szcze­
gółowymi warunkami, egzekwowanymi przez 
nasze biura zakwaterowali. Na razie jed­
nak odnosi się to jedynie do tych pokoi, 
których właściciele zawarli z nomi umowy, 
bowiem kwatery Drywatne znajdują sie tak­
że w dyspozycji PTTK i „Gromady”. Przewi­
duje sie w najbliższym czasie ujednolicenie 
całej gospodarki prywatnymi kwaterami i 
skomasowanie jej wyłącznie w terenowych 
przedsiębiorstwach turystycznych.

— Działa obecnie kilku gestorów 
turystycznych: „Orbis”, hotele komu­
nalne, domy turystyczne, PTTK, biu­
ra podróży: „Gromada”, „Turysta”, 
„Juwentur”, „Almatur”, „Sport-Tou­
rist", „Gdańsk-Tourist”, Polski Zw«q 
zek Motorowy. Kto to wszystko ko­
ordynuje?

- Wojewoda gdańsM zadecydował, żeby 
jedynym koordynatorem całej gospodarki 
turystycznej stało się nasz* zjednoczenie. 
Opracowujemy dokumenty prawne dla sko­
relowania działanie 12 przedsiębiorstw tu­
rystycznych, Rzecz kfeu* e koordynocję in­
westycyjną, o gospodarkę bazą noclegową 
i żywieniową, o programowanie rozwoju tych 
przedsiębiorstw, o wzajemną informację i 
pomoc, o szkolenie kadr. Jest tu wiele do 
zrobienia zważywszy, że należymy do krajo­
wej czołówki turystycznej w sensie wielkości 
zadań i obowiązków. Oto dowód: nasze je­
dnostki obliczają obroty z tytułu tegorocz­
nych usług turystycznych w województwie 
ądańskim na pól miliarda złotych. Jest to 
absolutne ł miejsce w kraju!

— Czy many jest brlarts naszych 
turystycznych możliwości I potrzeb 
oraz kierunki zamierzeń?

- Taki* »pracowanie podjęta jeszcze 
przed powołaniem nanaeąe sfednoćeenfo.

A zajazdy przydrożne, karczmy, 
adaptacja zabytkowych obiektów «ta
turystyczne cele?

- Wartość finansowo uchwały turystycz­
nej WRN zamyka się w granicach millardo 
złotych. Po weryfikacji mimmum wydatków 
sięga 700 milionów złotych i te jut w naj­
bliższej pięciolatce. W tym mieszczą dę 
także nakłady na przydrożne karczmy. We­
dług trzech zróżnicowanych projektów w ste­
el tum realizacyjnym jest dziewięć zajazdów 
przy atrakcyjnych trasach turystycznych. 
Przewidujemy m. in. adaptację domu z pod­
cieniami w Kosrwałach, a takie „stajni ry­
cerskiej" w Kolibkach.

— Czy przepięknego regionu 
gdańskiego nie rozjeźdżą nam dzie­
siątki tysięcy samochodów?

— Naszym najpilniejszym zadaniem jest 
stworzenie dobrze zorganizowanej baszy se­
zonowej, a w niej również parkingów I 
miejsc postojowych. Ona pomoże nam ra­
cjonalnie sterować m, m. strumieniem ty­
sięcy samochodów.

— Plany imoonujgce ł trudne: kto 
to będzie robił?

- Na terenie Trójmiasta Kąpielisko Mor­
skie obejmuje Sopot i Gdynię, „Gdańsk- 
-Tourist” zajmuje się Gdańskiem, Wyspą So­
bie szewską at do Tczewa. Powołujemy w 
październiku br. dwa dalsze przedsiębior­
stwa. Profil morski, a więc zagospodarowa­
nie plaż i pasa nadmorskiego, organizacja 
turystyki morskie! itp., znajdą się w controm 
uwagi przedsiębiorstwa, zlokalizowanego we 
Władysławowie. Natomiast turystyka śród­
lądową, zwłaszcza w Szwajcarii Kaszub­
skiej, będzie celem działania przedsiębior­
stwa „Kaszuby” z siedzibą w Kartuzach, « 
zasieąiem obejmującym Starogard, Kartuzy, 
Kościerzynę. Tu właśnie wfdrimy rekreacyjne 
zapiecze Trójmiasta.

P'»zmawiał:
A. STAWSlAWSffl
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Sygnały i odpowiedzi

31-9517
. Wczorajszy S.Q.5. z ul. Dziel­
nej we V/rzęs zez u dotyczył 
cuchnących, od trzech tygo­
dni przepełnionych — jak 
twierdzą czytelnicy - pojem’ 
nfków na śmieci. Na dobitek 
pojemniki nie posiadają po­
kryw, toteż śmieci i odpadki 
żywnościowe stanowią żer dla 
gp/zoni, nie mówiąc już o 
rojach much.

Rozmawiahsmy na ten te­
mat z p. Januszem Angieiczy- 
k«em z działu wywozu Miej­
skiego Przedsiębiorstwa Oczy 
szczania w Gdańsku. Otrzy­
maliśmy obietnicę, że jeszcze 
dziś pojemniki z posesji przy 
ul,. Dzielnej będą opróżnione.

Przy okazji — licząc na 
spełnienie obietnicy MPO - 
przypominamy o ulicy Leszka 
Białego w Oliwie, ądzie ist­
nieje, podobna sytuacja jaką 
obserwować można przy ul. 
Dzielnej. A swoją drogą, mi­
me kłopotów kadrowych, któ­
rymi zwykle tłumaczy się ądań 
«kie MPO, można chyba ja­
koś tak ustalić ąrafik wywo­
zów śmieci, żeby, zwłaszcza 
teraz, w okresie kanikuły, nie 
narażać , ludzi na konieczność

Zakończenie 
akcji „Cedron“

299 dziewcząt i chłopców z 
Dąbrewy Tarnowskiej, Skawi­
ny i Wejherowa uczestniczy­
ło w tegorocznej, harcerskiej 
akcji „Cedron". Młodzież 
pracowała przy budowie re­
kreacyjnego parku im. Maj­
kowskiego w Wejherowie, 
który rozpościera się nad 
rzeczką Cedron. Oprócz tego 
harcerze wykonywali wiele u- 
żytecznych prac na rzecz 
miasta. Brali udział w wy­
cieczkach na wielkie budo­
wy Wybrzeża: rafinerię, Port 
Północny, elektrownię szczy- 
towo-pompową w Żarnowcu. 
Byli także w najpiękniejszych 
okolicach atrakcyjnych tury­
stycznie: w Łebie, na Helu, 
w Sopocie, oczywiście w Gdy­
ni i w Gdańsku.

Tegoroczną akcję zakoń­
czyło uroczyste ognisko. Przy­
byli na nie przedstawiciele 
wejherowskich władz partyj­
nych i miejskich oraz goście 
r Gdańska, Podziękowali oni 
młodzieży za duży wkład pra 
cy przy upiększaniu Wejhero­
wa. Naczelnik miasta wręczył 
nagrody ufundowane, przez 
Urząd Miejski i weiherow- 
skle zakłady pracy, które cały 
czas służyły harcerzom pomo­
ce w postaci sprzętu.

Akcia „Cedron” trwa. W 
prryszłym roku piękna Dola­
na pod lasem znów zaludni 
się uczestnikami. i-9-

Dziś w Trójmieście
Gd dziś rozpoczynają 

się przedstawienia w sie­
dzibie Państwowej O- 
pery i Filharmonń Bał­
tyckiej we Wrzeszczu.

POiFB zachęca do obej­
rzenia dziś opery G. Puc­
ciniego „Madame Butter­
fly”, jutro tj. 15 bm. wysta­
wione będą balety 7 muzy­
ką Gershwina i J Straus­
sa, 15 bm. — „Borys Godu 
now” — M. Muscraskiego. 
17 fern. — „Tosca” — G. 
Pucciniego.

W „Rudym Kocie” 
(Gdańsk, ulica Garncarska 
18;20) o godz. 18 odbędzie 
się dziś, tj. 14 bm., recital 
śpiewaczy Zbigniewa Bor­
kowskiego, solisty Teatru 
Wielkiego w Łodzi, a od no 
wego sezonu również solis 
ty POiFB.

Przy fortepianie J. Za­
wadzki, zapowiada J. Ga- 
Wilk.

W programie arie ze zna 
n.'rch oper oraz popularne 
pieśni. Wstęp wolny.

wdychania fetoru z gnijących 
w poiemnikach odpadow.

Lokatorzy bloku nr 35 przy 
ul. Wincentego Gruny w gdyń 
skiei dzielnicy Obluze Leśne 
skarżą się na brak automatu 
do zamykania drzwi wejścio­
wych na klatkę schodową, co 
w konsekwencji powoduje me 
tylko dokuczliwe (szczególnie 
dla mieszkańców niższych 
kondygnacji) hałasy, ale tak 
że może stoć się prsy.czyną 
jakiegoś wypadku. W czasie 
wietrznej pogody drzwi mo­
mentalnie zatrzaskują się, 
wi nawet dorośli, nie mó­
wiąc o dzieciach muszq bar­
dzo uważać na palce.

Kierownik osiedla spółdziei 
ni im. Komuny Paryskiej p, 
Henryk Biernacik wyjaśnia, 
że obowiązek zamontowanie 
tzw. samozamykaczy hydrau­
licznych należy do wykonaw­
cy budynków, czyli GPBM. W 
niektórych blokach już opa­
trzono drzwi automatami, w 
innych automatów jeszcze nie 
ma. Monity spółdzielni nie 
na wiele pomagają, a okres 
ąwarancyjny, czyli „ochronny" 
dla budowlanych jeszcze 
trwa.

Mimo to spróbujemy przy­
pomnieć GPBM o ciążących 
na nim obowiązkach, a jed­
nocześnie zadajemy pytanie: 
jak długo czekać trzeba na 
„samozamykacze" do drzwj w 
blokach na Obłużu Leśnym?

Mieszkańcy Trójmiasta i 
przyjezdni goście zwracają u- 
wage na bufet przy Operze 
leśnej w Sopocie. Konkretnie 
chodzi o pepsi colę. Bufeto­
wy pobiera 9 zł za butelkę 
peósi, wliczając w. tę cenę 
3 zł jako opłatę kaucji Więk­
szość klientów bufetu nie wie
0 tym i płaci 9 zł nie zada­
jąc 3 zł po wypiciu napoju
1 zwrocie butelki. Czytelnicy 
oostuiuia aby przy bufecie 
W WIDOCZNYM MIEJSCU 
umieścić karteczkę z infórma 
cją o cenie pensi i o pobie­
raniu kaucji. Ponadto przy­
dałoby się zaopatrzyć bufet 
przynajmniej w musztardów­
ki, bądź co bądź miejsce w 
którym zlokalizowany jest w w 
bufet obliguje...

Dziś jak zwykle przyjmuje­
my sygnały od qodz. 11 do 
13, w piątek, sobotę oraz w 
niedzielę — przerwa.

Od ręki

Co łaska?
Plaże są doskonałym te­

renemi dla sprzedawców lo 
dów. Zwłaszcza io okresie 
ostatniej fali wyjątkowo 
silnych upałów lody cie­
szyły się i cieszą nadal nie 
słabnącym powodzeniem.

Słabnie jednak apetyt 
konsumentów, kiedy każdo 
razowo cena lodów jest 
dla nich niespodzianką, 
nieraz dość dotkliwą dla 
kieszeni. Sprzedawcy żąda 
ją bowiem, za porcję lodów 
tyle, ile im w danej chwi­
li przyjdzie do płowy. A 
że przychodzi im. raczej 
wyższa niż niższa cena. 
nie ulega chyba żadnej 
wątpliwości.

Sprzedawcy noszą pojem 
niki z lodami. Na każdym 
nojemniku powinien znaj­
dować sie cennik. Sprze­
dawcy o to nie dbają, tó 
jasne. Ale zadbać powin­
ny władze handlowe i 
Przedsiębiorstwo Barów 
Mlecznych. T to im szyb­
ciej typ} lepiej. (rt)

H U R A G A

Literatura faktu zyskuje 
wciąż więcej zwolenników, 
dlatego z pewnością zain­
teresuje telewidzów na po­
ły dokumentalne widowi­
sko „Huragan” Helmuta 
Müllera. przygotowywane 
przez Gdański Ośrodek Te­
lewizyjny.

Dramat ten osnuty jest 
na fakcie zatonięcia w r. 
1957 na Atlantyku szkolno- 
-to war owe go statku zacho­
du i on i em i ec-kiei mary n arki 
handlowej „Pamir”. Ak­
cja widowiska toczy sie 
głównie na sali sadowej 
Izby Morskiej. Proces to 
feowaznv. zatoniecie statku 
Dociągnęło bowiem za so­
bą śmierć około osiemdzie­
sięciu ludzi. Jedna z głów­
nych przyczyn tragedii by­
ło nieprzestrzeganie przez 
armatora — w pogoni za 
zyskiem ' — podstawowych 
przepisów bezpieczeństwa 
żeglugi i pracy załogi. U- 
twór. będący literacka re­
konstrukcja przebiegu roz­
prawy sadowej, jednozna­
cznie potępia sytuacje, w 
których interesy jednostek
przesadzają o losie całych 
grup społecznych.

Przekładu dramatu Mül­
lera dokonał EDGAR MI­
LEWSKI. spektakl reżyse­
rował Jerzy Afanasjew.
Konsultantami widowiska 
sa sędzia Izby Morskiej w
Gdyni Zygmunt Ullman,
znany pisarz marynista
Marek Perepeczko i Zdzi­
sław Pietras, wykonawca­
mi — aktorzy scen trój­
miejskich. m. in. Halina 
Winiarska. Tadeusz Gwiaz- 
dnw-M. Stanisław7 Iaar, Sta 
ntsłasY Michalski. Henryk 
Bista. Jerzy Kiszkis. Józef 
Korzeniowski. Andrzej Sza- 
ciłło. Jerzy Łapiński i Ry­
szard Maria Fiscbbacli.

(ak)

Fot. S. Ossowski
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Uwaga!
Mężczyzna, który w dniu 21 

lipna br. ok. godziny 4 rano 
został pobity w barze „Fan­
tom” w Sopocie, proszony 
jest o zgłoszenie się w Konten 
dzi.e Miejskiej MO w Sopocie 
(ul. 2» października 73S) w 
pnk. 303 w godz. od 8 do !<?.

Czekając na... autobus
Autobusy ,,152" i „159" kur 

sujące między Oliwą a Przy­
morzem maja swoją pętlę ko 
lo dworca PKP. W godzinach 
szczytu, w oczekiwaniu na sta 
!e spóźniające się autobusy, 
które teoretycznie powinny 
kursować co 3-J minuty, u- 
stawiają się tu długie rzędy 
zniecierpliwionych i zmęczo­
nych (również wyczekiwa- 
niem), wracających do domu 
ludzi.

Kierowcy, którzy zatrzymu­
ją swe wozy parę metrów 
przed przystankiem, przy z am 
kniętych drzwiach, dokonują 
tajemniczych zapisów w ,,do­
kumentach podróży", palą po 
pi erosy ltd.

W ten sposób oczekiwanie 
na zajęcie miejsc w autobu­
sie wydłuża się o dalszych 
5—6 minut stania na słońcu 
lub deszczu.

Gdyńskie „Lato-75“

W sobotę otwarcie 
giełdy szkolnej

Zgodnie z zapowiedziami, 
następna z tegorocznych 
imprez gdyńskiego lata bę­
dzie GIEŁDA SZKOLNA, 
zorganizowana również na 
placu Targów Rybnych. en­
twarne tej interesującej 
imprezy handlowej nastapi 
w sobotę. 16 bm. o godz. 12.

WSS „Społem”: gospo­
darz giełdy, obiecuje zwie­
dzającym i klientom wiele 
ciekawych i poszukiwanych 
na sezo-n szkolnych artyku­
łów. Nie zabraknie pośród 
nich tornistrów, teczek, o- 
buwia. fartuszków, mun­
durków. Przyborów szkol­
nych, zeszytów itp. itd.

Niezależnie od wymienio­
nych towarów, na giełdzie 
bodzie można odwiedzić 
stoisko „Domu Książki l w 
którym znajda sie podręcz­
niki dla uczniów szkół róż­
nego typu (naturalnie będą

„Bąbelki"
zapraszają

...na wycieczkę piesza do 
Władysławowa, w dniu !“ 
bm., szlakiem twórców ludo­
wych.

Zbiórka uczestników na dwór 
cu PKP w Gdyni o godz. 6.30, 
odjazd o godz. 6.52.

Zapisy na ziemniaki
...do 8 września br. przyjmu- 

je Zw. Emerytów, Rencistów 
i Inwalidów w biurze przy ul. 
Mściwoja 10 w Gdyni.

to tylko podręczniki, który 
mi jeszcze dysponują księ­
garnie). Przy . okazji mło­
dzież szkolna bedzie mogła 
skorzystać z fachowej po­
rady pracowników Wydzia­
łu Oświaty Urzędu Miej­
skiego. którzy udzielać bę­
dą informacji na temat 
podręczników.

W tamtym roku na tej 
samej imprezie bardzo do­
brze prosperowały stoiska 
z używanymi książkami. 
Zbędna podręczniki i lek­
tury sprzedawali i wymie­
niali miedzy sobą ucznio­
wie szkół Trójmiasta.

Młodzież występująca w 
charakterze samodzielnych 
„sprzedawców” zdała egza­
min. w związku z czym Wy­
dział Handlu i Usług Urzę­
du Miejskiego w Gdyni 
zdecydował, że i w tym 
roku zezwoli młodzieży na 
handel podręcznikami i u- 
dostepni specjalne stoiska. 
Informujemy o tym wszy­
stkich uczniów, którzy po­
szukują jakichś podręczni­
ków i tych wszystkich, któ 
rzy chcieliby sprzedać po­
dręczniki już im niepotrze­
bne.

Jar
PS. Giełda czynna bę­

dzie codziennie do 30 sier­
pnia od godz. ,12 do 18 (w 
razie potrzeby — dłużej). 
W godzinach wieczornych 
na targowej estradzie od­
bywać sie beda występy 
artystyczne.

wreszcie 
sklep nocny?

Co .gdzie, kiedy?
I Teatru l

GDANSK. Teatr „Wybrzeże”, 
Awans g. 19.

SOPOT, Kameralny, Ich czwo 
ro. g. 19. Opera Leśna. Mada­
me Butterfly, g. 19. Let­
ni, Łapać Ciaptaka, g. 3«; ’ 
.•.•Huńfaria” — węgierski ze­
spół' muzyczny, g. 20.

[imprezui
GDANSK-OLIWA, Hala ..Oli 

via”. Polska rewia na lodzie, 
gpdz 13

SOPOT-W Y§CIG!. Non-Stop, 
9 18—21.

f Muzea 1
w Gdańsku Narodowe, e 

3—14; Morskie, g. 12—18; Histo­
rii. Miasta Gdańska, g 11—18: 
Archeologiczne, g. 11—20: Pa­
łac Opatów w Oliwie, g. 9—14.

W Gdyni Oceanograficzne i 
Akwarium Morskie, g. 11—18; 
Okręt „Burza”, g. 10—17.

W Malborku Zamkowe, g. 
9—17.39.

W Kwidzynie Zamkowe, g.
9—17.

W Helu Rybołówstwa, godz­
in—17.

W Sztutowie Stutthof, gaci*.

W Sztumie Powiśla, ged?.. 
8—15.

W Pucku Etnograficzne — 
S 11-18.

We Wdzydzach Kaszubski 
Park Etnograficzny, gad*. 
20—17.

W Wejherowie Piśmienni­
ctwa i Muzyki Kaszubsko- 
Pomorskie.j, g. 10—13.

W Elblągu, g. 10—16.
W Rozewiu Latarnia Mor­

ska, g. 8.30—i2 i 13—17.

nćmn
GDANSK, Leningrad, Wiel­

ki Gatsby, USA. od. 15 1.. g- 
10. 13, 15, 19: Znachor. ool, 
arch.. 22. Kameralne, Irena 
do domu. poi., bez ogr.. g, 15; 
Peopino podbija Amerykę, wł., 
Od 15 1.. g. 17.30. 20,
Kosmos. Dzieje grzechu, 
poi., od 13 1-, g. 16, • 19.
Drukarz. Grzeszna natura, wł., 
cd 15 1., g. 1": Droga <Jo Sa­
liny, fr., od 18 1., g, 19. Ga­
dania — Joe w królestwie 
pszczół, fr., bez ogr.. godz. 16, 
18; Gdzie jest jubilat, . węg , 
od 15 1., g. 20. Piast, Joe Kidd, 
USA, od 15 1„ g. 17, 18. Watra — 
Dom Harcerza, Ulzana — wódz 
Apaczów, NRD, bez ogr.. g- 
1«, 18. Zak — studyjne, nieuk.

WRZESZCZ, Bajka. Wążżżż, 
USA, od 15 ł„ g. 15. 17.30, 20. 
Znicz, Pojedynek na szosie, 
USA, od 15 1., g. 15.30, 17.45, 
20. Tramwajarz, Ani słowa o 
futbolu, radź., b/o. g. 18; Złoto 
dla zuchwałych, USA, b/o, g. 
17:30 20. Zawisza, Winnetou w 
Dolinie Śmierci, jug., bez ogr.. 
g. 16; Miłość szesnastolatków, 
NRD, od 15 lat, g. 18. 20.

OLIWA. Delfin, Przeciw 
Kingowi. jug., bez ogr., g. 18; 
„Britannic” w niebezpieczeń- 
twie. ang.. od 1« 1.. g. 18. 20.

NOWI PORT. 1 Maja — 
Mściciel,- USA, od 18 1., g. 16. 
18. 20.

SOPOT. Bałtyk. Mr Male- 
styk. USA. od 15 1„ g. 11, 13, 
15. 17;- Lady Caroline Lamp,
ang., od 15 1., g. 19.30: Gehen­
na, poi., arch., g. 22. Polonia, 
Mściciel, USA, od 18 1.. godz. 
1«. 18. 20.

GDYNIA, Warszawa — Lady 
Caroline Lamb, ang.. od 151., 
g. 10. 12.30. 15, 17.30, 20: Piętro 
wyżej,. poi.; arch., g. 22.30. 
Goplana, To ia zataiłem, poi., 
od 15 1.. £■ 12. 14: Joe Kidd, 
USA. od 15 1.. g. 10. 16. 18. 20. 
Atlantic — studyjne. Godzilla 
contra Heri or a. jap., bez 
ogr.., g. 15.45: Chleb i czeko­
lada. wb. od 15 1.. g. 17.45; Nie­
bieski żołnierz, USA, od 18 1., 
g. .20.

O KLUŻ*. Marynarz. Dziew- 
eryna r laska, ang., od 15 1., 
g. 17. 19.

ORŁOWO, Neptun, Niewol­
nicy. USA. bez ogr., g. lfi; 
Cezar i Rozalia, $r,, od 15 1., 
g. 18, 20.15.

GRABÓWEK, Fala, Polewa­
czka. ,węg.. bez ogr.. g. 16: 40 
karatów, USA, od 15 1., g. 17.45,
20

CHYLONIA. Promień. Zana 
mięta i imię' swoje. radź,, bez 
o*>.. g/lS.:«l; Tajemniczy błon-

Gdańszczanie cierpią — 
przynajmniej czasami i w 
pewnych dziedzinach na 
kompleks prowincji. I cier 
pięć będą tak długo do­
póki nasze miasto pod nie­
którymi względami będzie 
bardzo prowincję przypo­
minało.

Jedną z często dyskuto­
wanych i sygnalizowanych 
bolączek jest brak w Gdań 
sku sklepu nocnego, co 
mocno daje się we znaki 
ludziom, którzy z różnych 
względów (ot — choćby 
spóźniony powrót z podró­
ży) nie mogą zaopatrzyć

dyn w czarnym bucie, fr.. od 
15 1., g. 17.30, 20.

RUMIA, Aurora, Z księgi 
królów, radź., b/o, g. 16; Char­
ley Varrick, USA. od 18 i.,
g. 18. 20.

ŚWIBNO, Barkas, niecz. 
OKSYWIE, Mewa, niecz. 
MALY RACK, Jagienka —

niecz.

rfeedy i
CZWARTEK 

PROGRAM LOKALNY 
Rybacka prognoza pogody: 

4,27, 5.35, 12.57, 18.25, 0.01.
5.40 — Polska muzyka ludo­

wa, 6.00 — Rozmowa z inż. 
Karnasiem, 6.40 — Studio Bał­
tyk, 12.05—13.00 — W SAMO
POŁUDNIE, 16.15 — Komen­
tarz aktualny, 16.25 — Życie 
wśród ksia.żek, 16.45 — Infor­
mujemy, proponujemy, radzi­
my, 17.00 — Przegląd aktual­
ności Wybrzeża, 17.15 — Mors 
kie problemy kraju, 17.25 —
Szczecińskie popołudnie.

PROGRAM NA UKF

17.25 — Mare Nostrum — 
aud. K. Radowicza, 20;flfl — 
Odtworzenie recitalu solisty.

PROGRAM I
Dzienniki) wiadomości: 6.«fl,

7.00, 8.00, 9.00, 10.00, 12.05, 15,00,
16.00, 19.00, 20.00, 21.00, 22.00,
23.00, 0.01, 1.00. 2.00, 3.00, 4.00.
5.00,

10.00 — Lato z Radiem ,11.50 
— Nie tylko dla kierowców, 
12.25 — Olsztyn na muzycznej 
antenie, 12.45 — Rolniczy kwa 
drans, 13.00 — Grajcie skrzyp-

się w podstawowe produk­
ty żywnościowe.

Skoro jednak (a na to 
wygląda) otworzenie jed­
nego sklepu nocnego prze­
kracza możliwości władz 
400-tysięcznego miasta, to 
może chociaż spróbują one 
doprowadzić do tego by 
więcej sklepów spożyw­
czych czynnych było do 
godz. 20, 21...? W tej chwili 
marny trzy takie sklepy w 
śródmieściu i tyleż we 
Wrzeszczu, za to np. na 
Siedlcach ani jednego. Dla 
czego? Czy wszyscy pra­
cujący na drugiej zmianie 
mieszkają w śródmieściu i 
we Wrzeszczu?

ki, grajcie basy, 13.15 — Dom 
i my, 13.30 — Katalog wydaw­
niczy, 13.35 — Śpiewa Chór 
Chłopięcy i Męski Państwowej 
Filharmonii w Poznaniu, 14,00
— Sport to zdrowie, 14.05 — 
Ze świata nauki, 14.10 — Spot 
kania z folklorem, 14.35 — La 
to z muzyką, 15.05 — Listy z 
Polski, 15.10/ — Tańce kompozy­
torów polskich, 15.30 — Estra­
da przyjaźni, 16.06 — Publicy­
styka międzynarodowa, 16.11
— Z polskiej fonoteki, 16.30 — 
Aktualności kulturalne, 16.35
— Studio Jazzowe PR, 17.00 — 
Radiokurier, 17.20 — Rytmo- 
stop, 17.40 — Radio Roma pre­
zentuje, 18.00 — Muzyka i ak­
tualności. 18.25 — Nie tylko 
dla kierowców, 18.30 — Prze­
boje nonstop, 19.15 — Gwiaz­
dy polskich estrad, 20.05 — 75 
łat muzyki naszego stulecia, 
21.05 — Kronika sportowa, 21.15
— Koncert życzeń, 22.20 — 
Duet gitar klasycznych, 22.30 — 
„Uczeni w anegdocie”, 22,45 — 
Sopot-75 — czyli kto śpiewa 
na festiwalu — Pavol Ham­
mel.

PROGRAM II
11.35 — Radiowa poradnia ro 

dziana, 11.40 — PKO Twój 
Bank — Twój doradca, 1.1,50 — 
Od Tatr do Bałtyku, 13.00 — 
O zdrowie człowieka, 13.20 — 
Antonio Vivaldi, 13.35 — Nim 
się książka ukaże, 13.55 — Mi- 
niprzegląd folklorystyczny.
14.00 —. Więcej, lepiej, taniej, 
14.15 — Czas i ludzie, 14.35 — 
Nowiny i nowinki muzyczne,
15.00 — Radioferie, 16.00 — Z 
mikrofonem przez trzy zmia­
ny, 18.30 — Echa dnia, 18.40 — 
„kulisy historii”, 19.15 — Lek 
cja języka angielskiego. 19.30
— Karnawał rzymski, 19.40 — 
Reportaż literacki, 20,08 — Od

Trudne sprawy 
pi e kar nici wa

N
arzekania na ja­
kość pieczywa i jego 
asortyment były już 
przccinńotem wielu publika 

cji prasowych. Nic ma bo­
wiem dosłownie dnia, abyś 
my nie musieli wysłuchi­
wać skarg naszych czytelni 
ków z Gdańska i Gdyni na 
ten temat. Szczególnie wic­
ie niezadowolenia budzi 
brak świeżego chicha i nie 
wystarczająca ilość bułek, 
dostarczanych do sklepów. 
O ile jeszcze w dni powszc 
dnie bywa jako tako, to 
przed niedzielą, każdymi 
świętami co gorliwsi ama­
torzy świeżego pieczywa u- 
prawiają prawdziwą wę­
drówkę w jego poszukiwa­
niu.

Dlaczego tak się dzieje? 
Analizą problemu produk­
cji piekarniczej na potrze­
by rynku zajmowało się 
Prezydium Miejskiej Rady 
Narodowej w Gdańsku na 
swym wczorajszym posie­
dzeniu, któremu przewodni 
czył Adam Nowotnik.

W wyniku przeprowadzo 
nej reorganizacji, z -dniem 
1 lipca z połączenia Gdań­
skich i Gdyńskich Zakła­
dów Przem. Piekarniczego 
powstało Przedsiębiorstwo 
Przemysłu Piekarniczego, 
obejmujące swym zasię­
giem teren Gdańska, Gdy­
ni i półwyspu helskiego. 
Przedsiębiorstwu temu pod 
lega w tej chwili 36 pie­
karni, w tym 4 przemysło­
we, których zdolność pro­
dukcyjna (po osiągnięciu 
pełnej mocy przez nowo- 
zbudowaną piekarnię w 
Oliwie) wyniesie łącznie 
167,2 tony na 16 godzin.

Chleb stanowi 72 proc. 
ogólnej produkcji piekarni­
czej, pieczywo pszenne, ta­
kie jak bułki i chleb — 20 
proc. a 8 proc. — pieczywo 
półcukiernicze. Jednak za­
potrzebowanie handlu na 
te dwa ostatnie asortymen­
ty jest o 50 proc. wyższe, 
aniżeli możliwości produk­
cyjne zakładów piekarni­
czych.

Konieczność zlikwidowa­
nia 4 starych, wysłużonych 
piekarń oraz przeznaczenie 
dwóch dalszych na suszar­
nie pieczywa do produkcji 
bułki tartej — a w jednej 
przestawienie się na pro­

dukcję pączków i pieczywa 
drobnego spowoduje jed­
nak, że ogólna zdolność pro 
dukcyjna zakładów podleg­
łych Przedsiębiorstwu Prze 
mysłu Piekarskiego zmniej 
szy się do 151,3 t na 16 go­
dzin. Biorąc jednak pod u- 
wagę fakt, że 21,5 t pieczy­
wa produkują dodatkowo 
zakłady rzemieślnicze, to w 
sumie na zaopatrzenie ryn­
ku produkować się będzie 
172,8 ton pieczywa na 16 
godzin.

Mogłoby się wydawać, że 
jest to ilość wystarczająca, 
jako że w dni powszednie 
zapotrzebowanie rynku wy 
nosi ok. 160 ton. Ponieważ 
jednak w dni przedświąte­
czne kupujemy ok. 280 do 
320 ton pieczywa (w zależ­
ności od ilości wolnych dni), 
przeto poszczególne zakła­
dy muszą w dni powszed­
nie piec na zapas. Natural­
nie w takiej sytuacji trud­
no mówić o zapewnieniu 
dostaw WYŁĄCZNIE świe­
żego pieczywa.

Pewną rezerwę stanowić 
będzie w przyszłości tzw. 
chleb konfekcjonowany, 
czyli pakowany w folię ter 
mokurczliwą. Uruchomienie 
produkcji tego chleba pla­
nowane jest w Gdyni pod 
koniec bież. roku. Chleb 
konfekcjonowany będzie 
stanowił rezerwę, składowa 
ną _ bez pogorszenia jego 
jakości — na wypadek 
zwiększonego zapotrzebowa 
nia rynku.

Niemniej nawet urucho­
mienie produkcji chleba 
konfekcjonowanego to tyl­
ko półśrodek. Sprawa nie­
zmiernie pilną dia całego 
Trójmiasta jest budowa du 
żych, nowoczesnych piekar 
ni mechanicznych, przysto­
sowanych do produkcji sze 
rokiego asortymentu pieczy 
wa, w tym również drob­
nej galanterii, takiej jak 
wszelkiego rodzaju rogaliki, 
chałki itp.

Plany inwestycyjne na 
najbliższą 5-latkę przewidu 
ją wprawdzie budowę no­
wej piekarni w Gdyni o 
zdolności produkcyjnej ok. 
31 ton na 16 godzin, ale ta 
jedna inwestycja nie roz­
wiąże problemu właściwe­
go zaopatrzenia rynku w 
wyroby piekarnicze na naj­
bliższe lata.

Na wezorajs-zym posiedzę 
ni u prezydium wiele uwa­
gi poświęcono również spra 
wie jakości pieczywa. Jest 
ona w dużej mierze uzależ­
niona od jakości dostarcza­
nej mąki. Tymczasem mą­
ka dostarczana do piekarni 
bywa często niedojrzała. W 
dodatku częste przypadki 
nierytmiczności dostaw po­
wodują. że również piekar­
nie nie mogą jej u siebie 
dłużej składować. Niemały 
wpływ na jakość pieczywa 
ma także brak w piekar­
niach mechanicznych tzw. 
komór schłodzenia. Nieste­
ty, komora prototypowa z* 
instalowana w piekarni w«

Wrzeszczu została wa-cfflhwll 
wykonana i nie zdała ©gza-» 
minu, wobec czego trzeba 
ją było zlikwidować. Spra­
wą bardzo ważną dla jako* 
ci pieczywa jest także wła*- 
ściwa organizacja sprzeda 
ży poszczególnych jego a- 
sortymentów.

Dlatego też zamierza 
w przyszłości wiele uwagi 
poświęcić tworzeniu tzw» 
sklepów patronackich, któ­
rym zakłady piekarnicze 
nie tylko gwarantowałyby 
pełen asortyment dostaw, 
ale także czuwałyby nad 
właściwym jego składowa­
niem i formami sprzedaży.

DANUTA KUTOWA

Żeby było czyściej i ładniej
Zarządzeniem prezydenta 

m. Gdyni powołana ostatnio
Miejski Sztab do Spraw Po­
prawy Stanu Sanitarno-Po- 
rządkowego (od 25 czerwca 
na podstawie decyzji wo­
jewody gdańskiego działa 
już wojewódzki sztab).

Przewodniczącą zespołu, w 
skład którego wchodzą kie­
rownicy zainteresowanych wy­
działów Urzędu Miejskiego, 
dyrektor ZOZ nr 1, z-ca ko­
mendanta KM MO, komen­
dant MK Straży Pożarnych, 
dyrektor PGM, przedstawiciel 
Federacji SZMP została wice­
prezydent miasta Anna Jemie- 
luch. Jej zastępcami: państwo 
wy terenowy inspektor sani­
tarny R. Hejmo i kierownik 
Wydziału Gospodarki Tere­
nowej i Ochrony Środowiska 
J. Tarnoarodzki, sekretarzem 
- W. Nowodworski z działu 
eksploatacji PGM.

Do obowiązków sztabu na 
leży dbałość o podniesienie 
czystości, porządku i popra­
wy warunków pracy w przed­
siębiorstwach handlowych, gas 
tronomicznych, a takie pro­
dukujących artykuły spożyw­

cze; nasilenie działalności 
kontrolno-represyjnej w za­
kładach, w których zły stan 
sanitarny może być przyczyna 
zakażeń żywności; uporząd­
kowanie miejsc targowych 
zwiększenie liczby podstawo­
wych urządzeń sanitarnych w 
mieście; nadzór i kontrola 
nad prawidłową realizacją 
konkursu czystości. J.

Plastyk portowiec
W Zakładowym Domu 

Kultury portu gdyńskiego 
odbędzie się 15 bm. o godz. 
16 otwarcie poplenerowej 
wystawy malarstwa i gra­
fiki pracownika portu Jó­
zefa Kasveckiego. Utalcnto 
wany ten amator ma już 
w swoim dorobku wiele 
wystaw malarskich, a jed­
ną z ciekawszych dyscyp­
lin plastycznych, które u- 
prawia, jest projektowa­
nie i odlewanie w brązie 
pamiątkowych medali.

(ak)

MiCaWkl
LATA MIJAJĄ...

Kilka lat temu wybudo­
wano w Kamiennym Poto 
ku przy ul. Wejherows- 
kiej bardzo piękny i no­
woczesny szalet. Szalet ten 
otwarty był 2 (słownie 
dwa) dni. Potem zamknię­
to go na głucho. I głucho 
też . dotąd o tym, czy i kie­
dy będzie ponownie otwar 
ty.

Każda inwestycja, na­
wet tak mała, jest jednak 
kosztowna. Szalet ten, 
zwłaszcza w sezonie, byłby 
z pewnością bardzo opła­
calny i koszty zwróciłyby 
się 'w mig. Ale ten „mig" 
trwa już trochę za długo. 
Kilka lat to nawet na re­

mont czy remanent 
nowczo za wiele!

PAS NIECNOTY
Nadmorski pas gdańskiej 

plaży jest w pełni sezonu 
przepełniony prawie do 
ostatnich granic możliwoś­
ci. Prawie — bo na pewno 
zmieściłoby się tam wię­
cej amatorów plaży, gdyby 
pomyślano o tym, że po­
jemniki na śmieci należy 
jednak opróżniać.

Niestety, nie myśli o tym- 
nikt. A że kosze są pełne 
po brzegi, śmieci rozsypa­
ne są dookoła i uniemożli 
wiają plażowanie w takim 
otoczeniu.

Ciekawe, kto zwyciężyć 
służba porządkowa czy 
śmieci? (rt)

l Jarmarku Dominikańskiego
y Medale „Dominika“ 
if. Najlepsze stoiska

Jury III Festiwalu Mody 
Jarmarku Dominikańskiego 
po zapoznaniu się z wzora­
mi bielizny galanterii i tka­
nin przyznało następując® 
medale:

Złote ’ „Dominiki” przyzna­
no: ZPO „Truso" w Elblągu 
— za kolekcję damskiej bie­
lizny nocnej z tkaniny ba­
wełnianej; Zakładom Przemy­
słu Wełnianego „Wolana” - 
za tkaniny ubraniowe cze­
sankowe z udziałem 100 
proc. elany oraz Sopockim 
Zakładom Przemysłu Tereno­
wego „Sopotplast” - za 
damska torebkę wyjściową 
typu „Adria".

Srebrne „Dominiki” zdoby
ły: Zakłady Przemysłu Weł­
nianego „Biawena” — za
tkaniny czesankowe z udzia­
łem elany oraz tkaninę ubra­
niową, zgrzebną z 60 proc. 
udziałem elany i tkaninę u- 
braniową czesankową z u- 
działem 100 proc. elany.

Brązowe „Dominiki" a- 
trzymały za kolekcję trzech 
wzorów damskich rękawi­
czek ocieplanych, ze skóry 
jagnięcej Dolnośląskie Za­
kłady Rękawicznicze „Re­
nifer" w Świdnicy.

W konkursie no najlepsze 
stoisko na Jarmarku Domi­
nikańskim w tym roku po 
kilkurazowym przeglądzie 
stoisk i punktów gastrono­
micznych jury, w składzie: 
Witold Tarkiewicz, Emilia 
Trybułowska i Halina Ada­
mus przyznało nagrody na­

stępującym placówkom han 
dłowym:

w grupie przedsiębiorstw 
handlowych I miejsce —
WS5 „Społem” za stoiska 
od 1—10 nagrodę w wyso­
kości 2000 złotych, II miej­
sce — Spółdzielni Ogrodni* 
czo-Pszczelarskiej — za stoi­
sko przy ul, Szerokiej — 1000 
zł nagrody i III miejsce — 
WPHS, stoisko „Argedu" nr 
36 - 500 zł;

w grupie przedsiębiorstw 
gastronomicznych — I miej­
sce zdobył bar mleczny „Do 
minik” 2000 zł, II miejsce
- ZGS Kartuzy „Pod Bocia­
nem” — 1000 zł i III mieisce
- Centrala Rybna w Gdyni 
500 zł.

Ponadto jury przyznało cły 
plomy uznania: dyrekcjom:
GZG w Gdańsku, WSS 
„Społem” i Barów Mlecz­
nych za bardzo estetyczne 
zorganizowanie stoisk małej 
gastronomii na terenie jar­
marku.

Wczoraj odbyło się sf>ot~ 
kanię komitetu organizacyj­
nego jarmarku Dominikem- 
skiego-75 z jury III Festiwa­
lu Mody. Wiceprezydent 
Gdańska J. Łacmański, dzię 
kując członkom jury za pra­
cę, wręczył dwa złote me­
dale „Dominika”: red. Ali­
nie Glówczyńskiej z „Wie­
czoru Wybrzeża” (przewod­
niczącej jury) i mgr Danu­
cie Koenig z ,,Otexu", które 
od początku uczestniczą w 
imprezie jarmarkowej.

H. N.

tworzenie recitalu solisty, 21.45
— Wiadomości sportowe, 21.50
— Pierwsze lata muzyki elek 
troakustyćznej, 22.30 — „Pro­
menada”.

CZWARTEK 

PROGRAM I
10.00 — o czymś innym — 

film fab. prod. CSRS
16.25 — Program dnia
16.30 — Dziennik TV — kolor
16.40 — Obiektyw — program

województw: koszalińskiego,
słupskiego, szczecińskiego

17.00 — Informator turystycz­
ny

17.30— Teleferie TDC: — Te- 
lebuda, — Ludzie z różnych 
stron świata film dokumen­
talny — film seryjny

18.40 — „To lubię” — reklama
18.45 — Czym żyje świat —

kolor
19.20 — Dobranoc — „Przygody 

Koziołka Matołka” — kolor
19.30 — Dziennik Tv — kolor
20.20 — Przypominamy, radzi­

my...
20.25 — 7, serii: Muzeum Kry­

minalistyki — „Poszukuję 
towarzysza podróży” film 
fab, produkcji RFN

21.20 — Pegaz — magazyn ak­
tualności. — kolor

22.05 — Dziennik TV — kolor
22.20 — Wiadomości sportowe
22.30 — Zakończenie programu

PROGRAM II
17.05 — Program dnia
17.10 — Rok w przyrodzie — 

,.W kolonii czapli”
17.30 — Kino Letnie: — „Krupp

i Krause” — ode. 4 (ostatni) 
film seryjny produkcji NRD

18.40 — Kwiaty polskie — J. 
Tuwim — recytuje Zbigniew 
Zapasiewicz

19.00 — PANORAMA — MAG. 
INFORM.

19.20 — Dobranoc
19.30 — Dziennik TV — kolor
20.20 — Urlop z biała flotą — 

program publicystyczny
20.50 — Program autorski Ma­

liny Staszek
21.30 — 24 godziny — kolor
21.40 — Miasto w czerni —ode. 

7 (ostatni) film seryjny pro­
dukcji węgierskiej — kolor

22.25 — Zakończenie progra­
mu

STAŁE DYŻURY NOCNE 
w godz. 21—6

. Apteka nr 60 — Gdańsk Sto­
gi, ulica Hoża 12 ar 4 — 
Gdańsk-Nowy Port. ul. Oliw- 
Ska 83/4.

ORAZ DZIENNE 
W NIEDZIELE 1 ŚWIĘTA

Apteka nr 3 — Gdańsk, al. 
Zwycięstwa 35; nr 88 - G-dańsk, 
al. Zwycięstwa 49. nr 136 —
Gdańsk Przymorze, ul. Obr. 
Wybrzeża 2. nr 15 — Sopot, 
ul. Boh. Monte Cassino 21;

Środki odurzające będą roz­
prowadzać wyłącznie nastę­
pujące apteki: Apteka nr 1
Gdańsk-Wrzeszcz, ał. Zwycię­
stwa 35, nr 8 w Gdyni, ul. Slą 
ska 42. nr 15 Sopot. ul. Boh. 
Monte Cassino 21, nr 136 — 
Gdańsk-Przyumrze. u*. Obroń­
ców Wybrzeża,

ISipitalef
OSTRY DYŻUR PEŁNIĄ:

Szpital Wojewódzki w Gdań­
sku. ul. Świerczewskiego 1/6.

Wojewódzka Poradnia Cho­
rób Skórno-Wenerologieznyeh 
w ‘Gdańsku, ul. Piwna 84/85, 
czynna całą dobę — oddział 
w Gdyni przy ul. 22 Lipca 44 
czynny w poniedziałki, wtor­
ki. czwartki i piątki w godz. 
19—7.00.

POGOTOWIE RATUNKOWE

Gdańsk-Wrzeszcz nagłe ..wy­
padki. tel 41-10-00 zachorowa­
nia i inne zgłoszenia telefony 
32-36-14 i 32-38-24, 999 Dyżury 
nocne oraz przez cała dobę w 
niedziele 1 święta pełnią przy 
chodnie obwodowe — przy ał. 
Zwycięstwa we Wrzeszczu, 
przy ul. Łumumby n* Przy­
morzu i przy ul. Jaskółczej 
w Gdańsku.

Podstacja Oliwa. tel. 52-31-34 
pełni dyżury w dni powszed­
nie od godz. 14.39 do 7,39 w 
niedziele i święta czynną całą 
dobę.

TELEFON ZAUFANIA:
GDANSK — telefon 31-00-09 

w godz. 16—6.
TELEFONY ALARMOWE 

KOMEND STRAŻY 
POŻARNYCH

Gdańsk — Sopot — Gdynia 
— Pruszcz Gdański — 998.

Reporter 
zanotował

MMf

WPADŁ POD TRAMWAJ

O godz. 15.15 na skrzy­
żowaniu ulic — Kartuskiej 
i Paska w Gdańsku, 32-let 
ni WOLFGANG H., będąc 
w stanie wskazującym na 
spożycie alkoholu, przecho 
dzit przez jezdnię w miej­
scu wyznaczonym i wpadł 
pod tramwaj linii „10”. Pie 
szy doznał ogólnych potłu­
czeń.

RANNA
DZIEWCZYNKA

O godz, 8.20 w Gdańska 
m al, Leningradzkicj, 15- 
letnia obywatelka jug o zło 
wiańska —- IRENA M., 
wraz z grupą osób prze­
chodziła przez jezdnię w 
miejscu nie wyznaczonym i 
wpadła na prawy bok 
przejeżdżającego samocho­
du „Austin” 25-70 GA, 
Dziewczynka doznała cięż­
kich obrażeń ciała.

(JET)
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